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kiem, stanowiąc prawdziwą krainę niemiecką: 
| w. krajn rdzennie polskim. . Kraj w „kraju! Mimo 
| stuletniego między nami pobytu, mimo dobro- 
" dziejsów,. zaznawanych od rządów Księstwa: War- 
„| zawakiogo, A później. Król. Kongresowego, aż do 
4 chwili obecnej pozostali dła nas. „żywiojem . nie- 
{ chętnym, jaskrawo.  manitestującym Swoje, A 
patye polskie, || 

A dobrodziejstwa te. nie. ły. da” "Jakie. 
Dekret księcia wars zawskiego z dnia 20 marca 
1809 r. dał szerokie przywileje cudzoziemcom. 
Rząd Królestwa. końgresowego poszedł : w tym sa- 
"mym kierunku, czyniąc w celąch ekonomicznych 
szerokie ulgi dla cudzoziemców, z których kórzy- 
"stali jedynie niemcy. „Tak: samo postępował: po 
upadku Królestwa rząd rosyjski, przyciągając do 
kraju niemców, fabrykantów: i rzemieślników, w 
czem brał też żywy udział. Bank Polski. : 

Dosyć przypomnieć parcelacye olbrzymich 
majątków krajowych i państwowych, które roz- 
dawał bezpłatnie Bank państwa osadnikom. nie- 
mieckim. 

Dotąd .żywioł niemiecki był uważany e 
nið Zza: pożyteczny ekonomicznie. . Dopiero ; po. 
powstaniu 1863 r, namiestnicy hrabia. Berg 
ihr Ko tzebne, uznają niemców za: dojalnych 
politycznie, otaczają ieh szczególną - pieczołowi- 
tością i stwarzają polityczną ideę, jak za czasów 
pruskich, kolonii obszernych niemieexich. śród po- 
laków. Petersburski «Swiet> przyznał w 1900. T. 
piórem Komarowa, że kołonizacya niemiecka. miała 
na eelu wynarodowienie polaków i że na niem- 
"ców w Polsce patrzano jak na „Biońęów pań- 
stwa rosyjskiego». : 

I jakaż to „obrona państwa?" Zapełńjo taka 
SĄMA, kiedy Konrad książę Mazowiecki sprowa- 
dził zakon krzyżacki do strzeżenia jego” kraju od 
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U i ry a ti i 2 ac || en | Wtedy gtosunkowo. „najwięcej. niemców mieszkało | 


i |. | w powiatach łódzkim (22,66 ptoe.) i lipnowskim | 
= Królestwie Polikem "| (18,81 proc.). Na północy wyróżnia się powiat | 


+ 
i 

i 
m Be wołkowyski (15,91 proc.) w gubernii suwalskiej. 
Na wschodzie najwięcej niemzów widzimy w gab. 
lubelskiej, w pow. chełmskim (12,75 pr.). W mia- 
stach zamieszkiwało -113,724 niemców, (w tem 
54,031 mężczyzn), ŚR), 21,9 proc., ogółu ludno-. | 


z Prasa. piki zajęła się. ciekawym artykułem 
p. St. Gorskiego, pomieszczonym w majowym mie- 
sięcżniku ` „Świata Słowiańskiego». . 
a Artykuł ten, zatytułowany jest: Organizacja | 
niemiecka 'w Królestwie Polskiem>, 

. Nigdy bardziej „na. czasie nie: był napisany 
artykuł, jak ten, - który: mamy obecnie przed so-. i 
bą, ostatnie. bowiem ` postanowienia w Niemezech | 
przeciwko połakóm, poparte uchwałami parlamen- j 
tarnemi, wysuwają na. pierwszy , plan sprawę osia- 
dłości niemieckiej w. kraju naszym, a zarazem | 
wyświetlają, jaką rolę zajęli nięmey w państwie 
rosyjskie, | 

llość niemców w Cesarstwie. wogóle nie jest. 
zbyt przeważająca. . Znajduje się ich tu około 
2,000,000, co stanowi 2% calej ludności. Za to 
olbrzymia. część tej lłeżby. zaludnia granicę za- 
chodnią Królestwa. Polskiego, gdzie niemczyzna | 
dosięga poważnej. „cyfry 500. 000. pon ae 5% - | 
ogólnej liczby. mieszkańców. |... two „Handbuch des Deutschiums im Auslande" tę 
- Z miast w Cesarstwie najwięcej niemców po- | samą mniej więcej notuje ilość, | (najazdu pogańskich prusaków. Zakon: w krót- 
siada Łódź i Ryga—110,000, mniej Petersburg, bo | Wszystko to jednak nie stanowiłoby tak uad- | kim czasie, niepomny dobrodziejstw. Polski, stal 
H 
| 
| 
| 
| 


dności niemieckiej. 

„Opierając. się na. pracy p. Gustawa Wiercień- 
ł skiego, „autor przytacza ciekawe dane o osiadlo- 
ści niemców w gubernii lubelskiej. Siedzibą ich. 
główna tam jest pas pólnocny od Wieprza do 


Buga, około drogi żelaznej. Choó naogół w całej . 
gubernii jest tylko 3% niemców, w pojedyńczych 
powiatach jednak dochodzi do 174. Szczególniej 
uderza, iż do takich powiatów należy 
chełmski. Pojedyńcze miejscowości przedsta: i 
wiają się jeszcze ciekawiej.. 

Są tu już takie. gminy, w których ludność 
niemiecka wynósi 4149 zaludnienia. | 

Nietyiko jednak Źródła połskie i rosyjskie 
podają tę liczbę niemców. Niemieckie wydawnie- 


tylko 65,000, czyli 5% ogółu ludności, lubo ucho- | zwyczajnego materyalu, gdyby te szeregi niemcow, | się jej najzaniętszym wrogiem, „alazeżyj JĄ: nisu- 
dzi za miasto, przepełnione „niemcami, Wogóle ca- osiadłych (Ww państwie rosyjskiem, szukały tylko stannie i grabil. 
ły ciężar gęstości zaludnienia przez niemców przy- | pracy i sposobu do życia. Dalecy jesteśmy od | Zupełnie. tak samo przedstawia się „Sprawa 
pada na Królestwo Polskie, które liczy o 200 ; tych barbarzyńskich celów, aby propagować poli- i osadnictwa niemieckiego u nas i łojalność nie- 
| tyke pruską i wyrzucać ze swego państwa wszyst 
kich obcych póddanych : „dla tego, że odbierają | 
chleb swoim. 
Koloniści niemiecey mają inne jeszcze cale. 


tysięcy mieszkańców niemieckich więcej od Kur- 
lańdyi, Infant, Estonii i Ingermanlandyi, razem 
wziętych. Prowincje nadbaltyckie liczą łącznie | 
zaledwie 300. tys.. niemców, Królestwo Polskie aż 
pół miliona! 

Poza: Królestweta *Polskiem, w ARE kowień-. 
skiej i wileńskiej mieszka 40 tys. niemców, w wo- 
łyńskiej 60 tys., w podolskiej 15 tysięcy. 

W eiągu czterdziestolecia zastęp ludności 
niemieckiej "podwoił się więc prawie. W roku bo- 
wiem 1863, podług obliczeń polskich, Królestwo 
Polskie liczyło 278,973 niemców, w roku zaś | lić i uczynić ich pewnem: narzędziem w ręku 
1867, według obliczeń „rosyjskich, 290 „tysięcy | Prus, a w razie potrzeby użyteczność ich nale: 
niemców. | życie wyzyskać. Rządowi: pruskiemu na tem. poly 


miecka wzgiędem Rosyi, pisze p. Gorski, przy- 
taczając głosy prasy rosyjskiej: 
Przed. paru laty—mówi - on— pisma "rosyjskie 
| drukowały liczne artykuły z powodu. zdemasko- 
Hakatyżm utrzymuje, że «gdzie plug. niemiecki | wania istniejącego tajnego związku wywiadowcze- 
przeszedł, tam jest ojczyzna niemiecka». Wychó- | go, wśród; niemców-kołonistów w razie wojny z Ro- 
dząc z tej zasady, rząd berliński szczególnie upo- | syą. Istnieją między nimi ludzie znakomicie z. to- 
dobał sobie placówki kolonistów niemieckich | pografą okolic obeznani i mieli oni oddać ważne 
w Królestwie. Polskiem. Czyni też wszystko, aże- | usługi w razie rozpoczętej akeyi. Zdarzyło isię je- 
by osadników tych odgrodzić od wpływów kultu- | 
4 


dnak, że jeden z kolonistów (snać więcej. tehórz- 
ry polskiej, ażeby cechy. niemieckie w nich oca- 


liwego usposobienia) złożył władzom. gubernialtym 
tajne papiery, otrzymane z Prus, Wraz a instruk- 
cyami na wypadek wojny zaczepiiej. To. .SpoWwo- 
dowało burzę. Były, jednak i iune fak aktj, 


å 


RÓŻWOJ: —-Sroda, dnia 13: maja 1908:r. 


W klubie wojskowym w Płocku opowiadają. , , wych pruskich i A de którzy ce roku uda- 


'np., że kiedy. przed kilku laty generał Kaulbars ; 
dyrygował manewrami wojsk nad Narwią, w oko- 
licach Modlina, zwrócił jego uwagę niezwykły 
młyn nadbrzeżny. Jak sią okazało, należał on do 
kolonisty niemca, General, zwabiony niezwykłą 
konstrukcją młyna, polecił zbadać gó inżynieryi | 
polowej. l-=oto okazało się, że dziwny ów młyn 


posiadał części zlożonego mostu, mającego na 


względzie cele strategiczne. 


Śród kolonistów znajdują się emisaryusże nie- 
mieccy, pod pozorem handlu obrazami, książka 
mi, którzy znikają następnie tajemniczo. Kolo- 
niści otrzymują z Niemiec tysiące broszur agita= 
cyjnych, gazety, subsydya dla nauczycieli od : 
Schulvereinu, a nawet zapomogi na wypadek nie- 
urodzaju. Sród kolonistów istnieja mnóstwo związ- 
ków, zrzeszeń w rodzaju polskiej Macierzy it d. 
Tu pomagają głównie wielcy właściciele Niemcy, 
wśród których wielu bardzo gorliwie szerzy mi- 
sy germanizmu i wierności ojczyźnie w. naszym 
kraju. 


Istnieją np. zrzeszenia, mające na celu gro- 


madzenie funduszów w celu przychodzenia 2 po- 
mocą współbraciom w nabywaniu nowych gtun- 
tów w Królestwie Polskiem. W tym wypadku 
rolę pomocniczą odgrywają często więksi posia- 
daeze ziemscy Niemcy. W Płocku, właściciel ziom- 
ski, niemiec, p. B., nabył już i rozpareelował 
wśród kolonistów.: parę majątków. W Rypińskim | 
znów powiecie, we wsi Ubórki, mieszka niemiec, 
który jest główną osią dokonywującej się tam 
gremialnej - kołonizacyi. Do powiatu rypińskiego 
gromadnie zjeżdżają niemcy i t. d. Z „dobrze 
powiadomionych źródeł” czerpie wreszcie pań 
Gorski ciekawą informację co do tego, że 
„banki pruskie na zakupy tej ziemi przez niet- 
CÓW, kolonistów udzielają pożyczek na 2 pro- 
cent!” 

Nic więc dziwnego, że w takich warunkach 
niemczyzńa u nas wzrasta z dniem każdym. 

Praca p. Górskiego nie wyczerpuje dostate= 
cznie przedmiotu, bo dziennikarz nie ma ani rod- 
ków, ani sposobi do wydobycia tych wszystkich 
szEŁ6gÓłÓW, tych tajemnic podlanyeh lojalnym so- 
kietń, ożywionych włudnym blichiróm niemie- 
ckim. 

Możemy jednak przewidzieć, że społeczeństwo 
tak życiowo utobione, jak niemieckie, mie pra- 
cuja bezmyślnie |. sa a | 

"Ogólny posłuch niesie, . 
Królestwie śą wyznaczeńł niemieccy konsałowie i 
wictekonśsulłówie, wójci, sołtysi, a ponieważ nie 
brak szer CEOWO0N,, nié dziwnego, że laudraci się 
znajdą, | 

Patrząc na tę kolomizacyę, trudno nie do: 

strzódz tego naduwycżaj ciekawego zbiegu oko- 
Jiczności. Niemcy nietylko osiedłają się nad wy» 
brzeżańni Wisły, ale 1 w pobliżu fortów. 
- Wzdłuż szosy Kijów-Brześć, wzāłūż kolei 
polóskich i południowo-żachodnich ciągną się Kö- 
lotje niemieckie żwartą masą. Doókóła Dubia, 
fortecy z 4 tysiącami załogi, leży jak gdyby ch 
łe województwo niemieckie, liczące 307 tysięcy 
ludzi, Dookoła twierdzy kowieńskiej, w powiecie 
"kowieńskim i sąstednich mieszka do 15 tysięcy 
niemieów-kolonistów; między fortami, > obozem i 
mostem kolei przez Niemen leży z dziesięć fa- 
bryk, nałożących do niemców, którzy są nawet 
poddanymi państwa nięmieckiego;. ziemie dookoła 
Kowna i fortecy wykupione są przez niemców. 
Tego niepodobna chyba uważać ża paty przy= 
padek. 


Stanem takim zainteresował się w swoim czasie 
generał Ńowikow i wyjednał ograniczenie cudzo= 
'zieńiców, w formie ukazów, z których najglów- 
niejszym jest ukaz z dnia 14 marca 1887, wydże 
ny przeż Aleksandra III. P. Gorski przypomina, 
że przeciw owemu osadnictwu powstaje w ostat- 
mich czasach prasa rosyjska przytaczając kiika 
głosów. Najciekawszy ż nich jest ks. 'Uchtotme 
skiego w órganie «St. Pętersburskija Wied.>, stwier- 
dzający, „że sýstem Katkówa, ograniczająćy pras 
wa naby wania żiómi przez polaków na Litwie i 
sprzyjanie NORY ludności niemieckiej, głów- 
nie poszynił stę dó ałatwionego rozwielmóżnienia 
się prusaków na Sor yioryon rosyjskiego mocar- 
stwä. 

Pan Gorski zbieta wiadomości skrzętnie, kie- 
dy niekiedy zdobędzie jakiś fakt od bardziej ga- 
„datłiwego niemca: 

__ Jaden z posłów dó parlamentu berlińskiego 
opowiadał. p. Górskiemu, że ima kolegów wojsko- 


że w Cesargiwie i. 
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ją się w objazd po koloniach niemieckich w Kró- i 
lestwie Polskiem, ale w jakich eelach=—o tem już. 


dyskretnie zamilczał, Informacye te jednak łączą 
się z posiadanemi przez p. G. danemi, że wśród 
kolonistów bawią zawsze obcy i. miewają długie 
ż nimi narady. Po paru dniach na miejsce takie 
zjeżdża zazwyczaj żandarmerya rosyjska, ale już 
zapóźno, kiedy wędrownik znalazł się w innych, 
nie śledzonych zakątkach kraju. 

Ta gotowość do posług i karność względem 
Rzeszy kolonistów niemieckich w Królestwie staje 
się zrozumiałą w zestawieniu z niezwykle zabio- 
gliwą pracą odnośnych instytucyi w Berlinie, 

Tak się przedstawia ta ciekawa sprawa w o- 
, świetleniu pracy p. Gorskiego. 
wydrukował dopiero część tej "pracy, w następ- 
* nych numerach ukaże się pewnie więcej jeszcze 
szczegółów, co rzuci sporo światla na całą tę 
SET bardzo sprawę. 


Nożełnoye wiecu polek w Poznaniu. 

Na wiecu, który odbył się w niedzielę, dn. 10 
b. m. w Poznaniu, przyjęto jednomyślnie rezolu- 
cye nastepujace: 

W obliczu Boga, Stwórey wszystkich naro- 
dów, i wobec wszystkich sprawiedliwych ludów 
świata, my, zgromadzone tutaj niewiasty polskie 
wszystkich dzielnie i stanów, na tym walnym 
wiecu protestujemy uroczyście przeciwko wywłasz- 
czaniu nas z dziedzictwa ojców oraz przeciwko 
nowemu krępowaniu mowy ojczystej, a z głębi 
skrzywdzonego serca ślubujemy święcie, że wszy- 
stkich sił dołożymy, ażeby lepiej, niż dotych- 
czas pełnie obowiązki * wzgłędem ojczyzuy i jej 
przyszłości. X 
Postanawiamy niezłomnie: | 
1) że, mimo groźby wywłaszezenia, naszej 
ziemi w obce ręce ż własnej woli nigdy nie od- 


damy; 


2) że, chociażby w ryłnszczono z dziedzictwa 


czystych, a ojców, mężów i braei utrwalać będzie- 
my w tem samem postanowieniu; 

. 8) że mienia naszego w gotowiżnie nie wyco- 
famy ani ża granicę, ani ża kordony, lecz kapita- 


date; 

4) że mimo Ścieśnienia śwobódy słowa ojóży” 
stegó w Życia publicznem, bez waliania nadal bę= 
dziemy pratówaly w naszych Instytecyach taro» 
dowych i społeċzných; 

5) że dżiećl nasze i młodzież wogóle wycho- 
wywać. będziemy w dachu szeżerzó narodowym; 
6) że rozumiejąc doniosłe znaćżónie ósżczęde 
nośćł narodowej, wystrzegać się będzieriy zbytku 
i życia nad stad, a krzewiąc potzucie ofńarnóści, 
zadsżczędzońym groszom zasilać będziemy potrae= 
by narodowe i pomuażać dorobek społecźny po- 
pieranietm własnego kupiecówa i własnego EB: 
HR 


Duma państwowa. 


Posiodzenie pięćdziesiąże piąte. 


Ouegdaj Duma obradowała nad. projektem 
budżetu ministeryum sprawiedliwości. Komisya 
budżetowa proponuje , aby preliminarz dochodów 
pozostawiś beż zmian na sumę ogóląą 3,813,555 
rb., rozchodów zaś zmniejszyć z 37,880 9,218 na 
37,787,149 rb., t.j. o 102,069 rb. Wszystkić 
kredyty warunkowe pożostawiono dò, warunko- 
wógo. wyasyghowania. 

Po przemówieniu ministra sprawiedliwości 
w obronie budżetu projektowanego zabrał głos 
poseł z partyi socyal- demokratycznej (egeczkori 
i w mowie gwałtownej występował przeciwko o- 
becnemu systemowi sądowąjćtwa. Sądy, zdaniem 
mówcy, są na lokajskich usługach władzy wyko- 
sądzie, w tej świątyni sprawiedli- 
wości, zamiast rządzić się sumieniem społeczeii- 
stwa, kierują się obecnie sumieniem policyjnem*. 

Przemówienie Gegetzkorego wywołało burzę 
na prawicy. 

Rodiczew zaznaczył, że w państwie, posiada- 
jącera ustrój konstytucyjny, sąd powinien zajmo- 
wać pierwsze miejsce; urzędnicy sądowi powinni 
otrzymywać takie wyńagrodzenia, aby mógli wy- 


„Świat Słowiański" 


ziemi, kobiety samodzielnie nie optścimy stron 0j- 


ły tasże w od, wlasnej zostawimy gosp- 


każdego grosza narodowego, 
zatwierdzić budżet ten z bardzo niewielkiemi źmia 


N 97 


rzec się jakichkolwiek spekulacyj w celu zagwa- 
ramtowania sobie spokojnego bytu materyalnego 
i dążenia do objęcia wyższych stanowisk; nie na- 
leży jednakże zapóminać, że niezależność sąda 
osiągnąć można tylko dzięki nierugowalności sę- 
dziów. Lecz z tej trybuny, z której powinniśmy 
byli usłyszeć słowa podnoszące autorytet sądu, 
rożległy: się groźby pod adresem sądu. Mamy 
przed sobą wielkie dzieło, musimy przywrócić 
w sądach naszych sprawiedliwość i niezależność, 

Gwaltowną mowę posła Zamysłowskiego, peł- 
ną obelg na Rodiczewa i kadetów, prezes Dumy 
parokrotnie. przerywał. 

Poseł Parczewski mówił o sądownictwie 
w Królestwie Polakiem. Streszczenie jego mowy 
daliśmy wczoraj. 

W odpowiedzi na wywody posła Parczewe 
skiego wygłosił Puriszkiewicz dłuższą mowę, w któ- 
rej błagał Dumę, aby nie zgadzała się na żadne 
ustępstwa dla obcoplemieńców, gdyż język rosyj- 
ski jest językiem państwowym, i cała ludność 
państwa rosyjskiego powińna używać w sądach 
tylko tego języka. Rosya nie jest Austryą i sądy 
rosyjskie nie mógą stać się wieżą Babel. 

Po ukończeniu rozpraw ‘kadeci proponowali, 
aby w formule przejścia zaznaczyć, że Duma pra- 
gnie przywrócenia zapelnej nieodwołalności sę- 
dziów. Paździerhikowcy nie zgadzają się na slo- 
wo «nieodwołalność», a żądają zamienić je wyra- 
zem <niezałeżność». Duma przyjęła tę ostatnią 
poprawkę i uchwaliła budżet ministeryum spra" 
wiedliwości. 

Odczytano budżet zarządu więzień. Wydatki 
komisya określiła na 19,154,027 rb. Po dłuższej 
dyskusyi Duma uchwaliła i ten budżet. | 


Posiedzenie pięćdziesiąto szóste, 
Petersburg, 12 maja. 


Posiedzenie dzisiejsze otwarto o godz. 11-ej 
m. 12 przed południem. Prezyduje Chomiakow. 
| Odozytano projekty do prawa, wniesione. 
przez ministra sprawiedliwości:' pierwszy dotyczy 
powiększenia kosztów na utrzymanie straży wię- 
ziennej w sumie rb. 345,000, drugi o wyznacze. 


nit rb. 18,020,000 na spłatę długów, zaciągnię-- 


tých u przeds! biorców na koszta utrzymania are- 
sztaatów, oraz rb. 1,700,000 na hkożzta budowy 
nowych więżień i zakup potrzebnych nieruchomo" 
ści. Przy wszystkich tych projektach zgłószono 
wniosek nagłości. 

Przyjęto referaty nadesłane przez komisyę . 
redakcyjną i oddano do rady państwa następujące 
projekty: 1) Ustanowienie posady nauczyciela 
śpiewa w seminarfum nauczycielskie nowógródz- 
kiem, oraz nadańla prawa ministrówi oświaty 
ustanawiania podóbńych pósad w ińńych śómina- 
tysch. 2) Zezwolenie Rprzedaży przez tuniwersy= 
tet nowoófosfjski 566 śsążni gruntu leżącego na 
Fontanie pod Odesą miastu 1 wyziiaczeniu Wżae 
mian ze skarbu odpowiedniej sumy indomnizacyje 
nej temuż uniworsfytetowi. 

Na porządku dziennym referat komisyi bite 
dżetówej o dochodach i wydatkach ministeryum 
spraw wewnętrznych. Ohorego referenta Goloto- 
bowa zastępuje Wietczinin. | 

Oświadcża ön, iż be aj budżet ulo- 
żony jest wielce rozważnie, z zaoszozędzeniem 
dlatego też należy 


nathi. Jednocześnie komisyś uważa za swój o6bo- 
wiążek zwrócić uwagę Dumy, iż rząd wyraża goe 
towość zniesienia niektórych przośtarżatych prawy 
które sa jóż zupalnie niestosowne przy togoczes. 
soyim ustróju. 

Poczem Makłakow wygłosił mowę. programo- 
wy którą podamy w numerze jutrzejszyta, 


* 


Mowa. Makłakowa ok faaki byta przeż 
całą Dumę. W imieniu październikowców Meyene 
dorf à Golicyn wygłosili dość silne mowy libó= 
ralne. Purisżkiewićz wygłosił mowę przeciw pos 
lakom i żądał jeszcze silniejszej ręki przeciw 
nim, 


* 


Dmowski powiedział: Nie będę mówił z pun- 
ktu widzenia interesów polskich, ale mówić będę 
biorąc za, podstawę wszelką zdrową pólitykę pań- 
stwową, przyczem zwracam uwagę, Że o nie się 
nie gkařżę i niczego nie żądam, jenó wykładam 
nasz pogląd na działalność rządu. 


N 97. 


Ki wdw 
wena, | 


Polska od lat trzech rządzona jest przez stan 
wojenny. — Ministeryum Spraw wewnętrznych d0- 
wodzi, że inaczej rządzić nie może. Prowadzi się 
walka podwójna: - przeciwko politycznym i krymi- 
nalnym oraz przeciwko społeczeństwu polskiemu. 
Pierwsza oparta jest na tem, że w Polsce istotnie 
przestępczość wzrasta w sposób przerażający. 
Druga walka prowadzi się od CZASU przyłączenia 
śPolski do Rosyi. 
| Po roku 1864 opracowany został system za- 
rządu, usuwający Żywioł polski i nie zezwalający 
na organizacyę życia społecznego i kultury. Przy- 
szli do Polski ludzie z centrum Rosji, nie posia- 
dający znajomości kraju. Nauczyli się nienawi- 
dzieć społeczeństwo, a głównem ich zadaniem 
zwalczanie narodowości polskiej. Dlatego wla- 
dza starała się osłonić masy od wpływa. żywio- 
RÓW kulturalnych, zwłaszcza każdą pracę kultu- 
ralną, a nawet podżegała nienawiść klasową. Wy- 
niki takiej polityki—straszne. 


(i Tamata 


_ W środowiskach fabrycznych dziatwa prole- 


taryatu koczuje na uli i dojrzewa w atmo- 
sferze kradzieży, pijańs wa i  prostytucyi. Anar- 
chia rujnuje przemysł, 
pracy, a władza działa po staremu, zamykając 
nawet szkoły. Zarmknięto szkoły Macierzy, w 
których úczyřo się 80,000 dzieci, zamknięto 
uczelnie w gubernii kieleckiej, wypędzając z nich 
3,0001 Dlatego, że znalazł się jeden zabójca 
trzeba rozpędzić 3,000, aby wyrosło więcej Za- 
bójeów. 

| Lecz walka nie doprowadziła do celu. Kraj 
pozostał polskim i pozostanie takim, co więcej— 
polska idea narodowa przeniknęła do warstw 
ludowych. Nastąpiło zupełne . połączenie się lu- 
du z warstwami wyższemi. Oczywista, że walka 
bezcelowa. 

Władza nie posiada ani jednego elementu, 
na którym, mogłaby się oprzeć. Stolypin powie- 
dział: Rządzić, to znaczy przewidzieć. 
jest, to zarządu w Polsce niema. Zarządcom nie 
godzi się kierować marzeniami i zajmować się 
zadaniami nie do urzeczywistnienia. Jeżeli nie 
zachowują się jako zarządcy istotni, wyniki są 
mściwe. 'Tembardziej okazać się, mogą straszne 
"w czasach obecnych, kiedy życie spoleczne wikła 
się, „kiedy zachodzą glebokie zmiany, w psycho- 


logii. mas ludowych, kiedy wręszcie traci wartość 


przestarzała „zasada; s „Rządzić, to, znaczy prze- 
straszą“: 
` Mowg Dmowskiego oklaskiwala cala opozy- 


cya i kika październikowców. 


F 


W imieniu, pol laków z Litwy i Rasi wygłosił 


mowę posel Montwiłt. 

Kraj Zachodni rządzony jest na zasadzie praw 
wyjątkówych—mówił Montwiłl. Rząd wydaje sze- 
reg praw specjalnych, ograniczających prawa ży- 
dów, pólaków, katolików, szlachty, włościan i 
W rezultacie całkowite prawa posiadają tylko u- 
rzędnicy. Przedewszystkiem oświadczam, że wszel- 


kie opowiadania o wrogich stosunkach różnych 


narodowości są zupełnie nieprawdziwe, niema i 
nie było wzajemnej nieńawiści. Przeciwnie ogra- 
„niczenia draźniły wszystkich i wytwarzały nie- 
zhośne położenie. 

Ustrój biurokratyczny, u nas jest nierównie : 
silniejsży i gorszy, niż w innych częściach pań- 
stwa. Administracya stłumiła przejawy wszelkie- 
go życia społecznego, 

Prawa nie są wykonywane, np. pod wzglę- 
dem szlachty, szkoly i języka ojczystego. Skut- 
kiem tego cierpią zarówno polacy i litwini, bia- 
Jorusini i żydzi, a nawet pracujący rosyanie. 

Odrodzenie kraju jest możliwe tylko na za- 
sadach równouprawnienia i legalności, na zasa- 
dach rządzenia bez wszelkich ograniczeń przy 
zniesieniu wszystkich praw wyjątkowych, słowem, 
pod warnhkiem uznania ogólnej przyjaznej pracy | 
wszystkich mieszkańców kraju. 

mowe Koza, oklaskiwala opozycya. 


KRC 


Na posiedzenia wieczornem, które rozpoczęto i 
się o godz. 9-ej, poseł od rosgan z Warszawy į 


Aleksiejew wygłosił długą mowę w całości prze- 
ciw mowie Dmowskiego. Cytował on mowy Dmow- 
skiego, wygłoszone w sali Filharmonii, artykuły 


pomieszczone w „Przeglądzie wszechpolskime, mo- | 


wy wypowiedziane na zjeździe włościan w r. 1906, 
według sprawozdań „Gońca” i „Kutyera. Warszaw- 
skiego“, 


wzrasta liczba ladzi bez ; 
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ROZWOJ. — środa, dnia 13 maja 1908 r. 
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polacy są dwulicówi, że w Petersburgu mają je- 


dną twarz, a w Warszawie drugą. 

Dalej cytował mowy Dmowskiego i Nako- 
niecznego na pogrzebie Popławskiego. 

Mowę Aleksiejewa oklaskiwała silnie i długo 
cała prawica. 

Włodzimierz hr. Bobrinskij także wygłosił 
mowę przeciw Dmowskiemu. Powiedział on, że 
sprawa polska jest bardzo ehorobliwa, to ciężka 
zaraza w życiu rosjjskiem. Nie wiem, jak ją le- 
czyć, ale nie można robić wyrzutów. W Dumie 
chcieliśmy pracować nad tem razem, ale polacy 
mówili ciągle tylko o autonomii. To niemożliwe. 
Wobee tego wypadnie rozpocząć działalność w Poł- 
sce i leczyć zarazę bez udziału polaków. W kra- 
ju zachodnim potrzebne są ziemstwa, ale z za- 
bezpieczeniem interesów rosyjskich. 

Następnie mówili: Adżemow, Rozanow, Bułat 
z Suwałk i Knżniecow, 

Posiedzenie zamknięto o godz. l2-ej WnOCJ. 

Dalszy ciąg obrad nad budżetem ministerjum 
spraw wewnętrznych we czwartek. Jest zapisa- 


i nych do głosu jeszcze 15 mówców. © 
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uchwały gminne, Aleksiełew mówił, że 


' rozgłosu ani odznaczeń zaszczytnych, 
mrówczą dla dobra społecznego, jak również pra- 
wością i zacnością charakteru zjednał sobie cześc 
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Wczoraj świat PA warszawski czeił pięć- 
dziesięcioletni jubileusz pracy naukowej znakomi- 
tego i zasiużonego historyka naszego, Aleksandra 
Jabłonowskiego. 

Jeden z najlepszych gnani słowiańszczy- 


| zny, gruntowny badacz dziejów, Aleksander Jablo- 


nowski, urodził się w roku 1829-ym, kształcił się 


w Kijowie i Dorpacie, poczem, zwiedziwszy pra- ; 
wie całą słowiańszczyznę, podjął myśl oai 


„nia 
Jeżeli tak i 


„Źródeł dziejowych *, 


cowitością iście benedyktyńską. 

Prócz „Zródeł. dziejowych* z pod pióra ju- 
bilata wczorajszego wyszly: „Dzieje Akademii ki- 
jowsko-mohilańskiej“ 
wy pomniejsze. | 

Członek rozmaitych 


instytncyj. naukowych, 


między innemi krakowskiej Akademii Umiejętno- | 


ści, Aleksander Jablonowski, nigdy nie szukał 
lecz pracą 


ogólną. 

Wezoraj o godz. 7 widczorem w jednej z sal 
hotelu Bristol zebralo się na zaproszenie komite- 
tu jubileuszowego z górą sto osób, aby wziąć u- 
dział w uroczystości jubileuszowej Aleksandra Ja- 
błonowskiego. Byli w tem gronie przedstawiciela 
nauki, literatury i prasy, byli dalej reprezentanci 


wszystkich naszych większych instytucyi i stowa-- 


rzyszeń społeczno-kuituralnych, było wreszcie gro- 
no ziemian z tej Ukrainy, której dzieje z pomro- 
ki wieków wydobył na jaśnię w pracach swych 


tyle zasłużony na niwie historycznej polskiej ju- 
“bilat. | 


KALENDARZYK TERMINOWY. 
IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Dz iś oaza Ju 
tro Doekieszawa. 


' TEATR VICTORIA. Dziś „Za oceanem,” 
Offenbacha. Początek o godzinie ĝi pół wieczorem. 


» operetka 


— J utro „Cenzor moralności” „ krotochwila w 3-ch 
aktach. Początek o godzinie 8'/ą wieczorem. 

ZEBRANIE, Dziś w lokalu strzelców (Wodny Ry- 
nak) 3 cie kwartalne zebranie członków Związku właści- 
cieli handlu win, restauracyi í piwiarni. 


"Praca ta, obejmująca dotychczas prawie dwa- | 
fzieścia tomów, budzi podziw skrzętnością i pra- 


oraz liczne studya i rozpra- 
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ciągami tej drogi, do rodzin bawiących przez. lato 
na wsi. Na wszystkie te prośby dyrekcja odpo- 
wiedziała odmownie, motywując, iż każdy winien 
posiadać specyalne pozwołenie na zamieszkiwanie 
na wsi. 

Wskutek takich motywów wszyscy vi praco- 
wnicy zwrócili się z ponowną prośbą o bilety se- 
zonowe i pozwolenie na zamieszkiwanie przeć lato 
na wsi. 

Sprawa powyższa nie została jeszcze TOZ- 
strzygniętą, zależną jest ona od poglądu dyrekto- 
ra drogi, który zapewne uwzględni prosbę pra- 
cowników, gdyż zapewne nie będzie chciał pozba- 
-wiać ich rodzin wywczasu letniego. 


Szkoła niemiecka. <Schulverein> kidi ZA- 
mierza wystąpić z podaniem do ministeryum o- 
światy o udzielsnie pozwolenia na gimnazyum nie- 
mieckie z prawami w Łodzi. Gimnazyum ma no- 
sié nazwę Cesarzewicza Aleksieja. Równocześnie 
występuje łódzki <Schulverein» do. magistratu, 
dopominając się o udzielenie mu placu A budo- 
wę gimnazynm. 

Sekcya techniczna. W dniu 15 maja r. b., 
w piątek, o godz. 8*/, wieczorem odbędzie się po- 
siedzenie członków Sekcji technicznej w lokalu 


į przy uł. Dzielnej X 81, na którem inż. Cz. Świer-- 


m e EE POZORY EO ZEK TEE O, OOP 


ODCZYTY. Dziś w sali jadalnej fabryki Geqe- p 


rów, Piotrkowska 297, 
Mieczysław Kaufman, 
dziny”. 

m i 0 godz. 8 wieczorem w sali wykładowej 
T. K. O., Zawadzka 17, adw. A. Mogiłnicki mówić bę- 
dzie „O 'panstwie Franków.“ 

ZE STRAŻY. Jutro ogółne ćwiczenia członków pior- 
wszych czterech oddziałów łódzkiej straży ogniowej ocho- 
tniczej. 


mówić będzia „O stroju ro~ 


4. A 
paN 


CO KRONIKA, 


Odmowa. 
kiej zwrócili się z prośbą do dyrektora drogi o 
wydanie im biletów sezonowych na „przejazd po- 


o godz. 7 i pół wieczorem dr. 


Pracownicy kolei tabryczno: „r6dz- | 


czewski wypowie referat p. t: <O gazie węglo- 
wym i urządzeniach gazowni łódzkiej». 
W związku z referatem tym odbędzie się 
w niedzielą d. 17 b. m. zwiedzanie gazowni Iódz- 
kiej pod łaskawem przewodnictwem prelegenta. 
Punkt zborny w niedzieją: o godz. 16 rano 
w gazowni. 


Z Koela pracowników kolei tabr yeiio: ódzkiej, 
W sobotę, dn. 16 b. m., o godzinie 8 wieczorem, 
w lokalu pracowników kolei fabryczno- -łódzkiej 
odbędzie się wieczornica z nader a 
programem. 

Deputacya. W da wczorajszym 0 godzinie 
2-ej po południu udała sią z ramienia Polskiego 
Towarzystwa teatralnego deputacya, złożona z pp- 
Antoniego Stamirowskiego, Leona Gajewicza, in- 


żyniera Leona Golca, Dawida Landego i Stefana 


Barcinskiego — do prezydenta m. Łodzi, w celu 
przedstawienia mu podania w sprawie uzyskania 


bezpłatnie placu miejskiego: pod: kk proje- 


ktowanego gmachu teatralnego. 

(Tekst podania znajdzie czytelnik na siódmej 
stronie dzisiejszego numeru „Rozwoju”). 

Przy rzeczonem podaniu załączona została 


również i ustawa Towarzystwa teatralnego. 


Prezydent m. Łodzi, r. st. W. Pieńkowski 
przyjął deputacyę przychylnie, wysłuchał uważnie 
wyjaśnień, {udzielonych w, tej Sprawy przez dale- 
gatów Towarzystwa. 

Po przedstawieniu przez deputacyę W ogól-. ; 


nych zarysach zadań Towarzystwa i- wypływają-- 


cego z ustawy tytulu prawa eo do pozyskania 
na własność nieruchomości, prowadzenia : budowy 
i t, p-—prezydent oświadczył, iż bardzo życzliwie 
zapatruje stę Ba ten. doniosły projekt i przyrzekł, 
iż ze swej strony uezyni wszystko, „Aby Sprawa 
została pomyślnie załatwioną. 

Na nadchodzący poniedziałek wyznaczono w 
magistracie łódzkim specyalne posiedzenie: z udzia- 
lem radnych i delegatów. EOP A. teatral- 
nego. o 

Przed zapowiedriaiam - w magistracie posie- 
dzeniem, odbędzie się zebranie komisyi Towarzy- 
siwa teatralnego, na kiórem będą rozpatrywane 
kwestye, dotyczące urzeczywistnienia projektu przy- 
szłej budowy gmachu. teatralnego. 


Z kasy pogrzebowej pracowników kolei fa- 
bryczno-łódzkiej. W niedzielę, o godzinie 3-ej po 
południu, w lokalu Koła pracowników kolei. fa- 
bryczno-lódzkiej (Nawrot 38), odbędzie się ogól- 
ne zebranie członków kasy- w dej okól: praco 


| wników tej kolei. 


s 
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i Zapowiedziane na dziś 


Z kolei. W ostatnich dniach ‘ruch towarowy 
na kolei fabryczno-lódzkiej znacznie się zmniej- 
szył, co przypisują wstrzymaniu ruchu na kole- 
jach w Cesarstwie wskutek zepsucia dróg przez 
wylewy wiosenne. Z otrzymanych zaś depesz do- 

wiadujemy się, że na wielu kolejach przeszkody 
zostały już usunięte i 1 przywrócono ruch oka 
dlowy. 

-Towarzystwo kolei elektryoznaj.. miejskiej. 
ogólne zgromadzenie ak- 
cyonaryaszów Towarzystwa  kólei. „elektrycznej 
łódzkiej, z powodu niezłożenia w oznaczonym ter- 
minie wymaganej ustawą ilości akcji, nie dojdzie 
do skutku, 


4 


Drugi termin ogólnego zebrania w lokalu 
giełdy (Benedykta. 8), które będzie prawomocne 
bez względu. na liczbę złożonych akegi, wyżna- 
czono na dzień 29 maja r. b. 

„Żłobek“. Zapowiedziane na wczoraj posie- 
dzenie komitetu, powołanego do założenia pod e- 


gidą Towarzystwa opieki nad dziećmi «Żiobka», 


nie doszło do skutku z powodu nieprzybycia do- 
statecznej liczby ezlonków. ! 

Termin następnego zebrania wyznaczono 
w przyszłym tygodniu. | o: 

Szkoła dla dzieci robotników. Tow. akcyjne 
Karola Schetblera przystępuje do budowy obsżer= 
nego: gmachu dla szkoły przeznaczonej dla dzieci 
robotników fabryk. 

Majówka. «Lutnia» łódzka organizuje majów- 
kę w końcu bieżącego miesiąca. Głosy jednak 
'ezłonków rozstrzeliły się: jedni żądają, aby ma- 
jówka odbyła się w Rudzie Pabianickiej, inni gło- 
sują za Koluszkami. Dziś zarząd ma ostateczni 
zdecydować miejsee wycieczki. | 

Eary administracyjne. Na mocy postanowie- 
nia czasowego general-gubernatora wojennego, 
„mieszkaniec Zgierza, Emil Szulc, za prowadzenie 
-handlu późną nocą w swojej piwiarni i obelgę: 
(słowną strażników policyjnych, skazany został na 
8 miesiące więzienia. © 

© —— Mieszkaniec gminy Grzybki w pow. tu- 
reckim, Franciszek Rybicki, za ucieczkę z aresz- 
tu skazany zostal z rozporządzenia czasowego ge- 
„nerał-gubernatora wojennego na 3 miesiące wię- 
ziemia i wysłanie z granie Królestwa. 


_  Przytemaość maszynisty. Onegdaj, około go- 
„dziny 6 wieczorem, jadący tramwajem zielonym 
JE 410 zostali przerażeni naglem zatrzymaniem 
‘tramwaju; wstrząśnienie było tak mocne, że jedna 
z pań spadla z lawki. Stwierdzono wkrótce, że 
,maszynista Michal Kościelski tylko dzięki przy- 
j;tomności swego umysłu i szybkiemu zahamowania 
tramwaju, uratował życie dwojga dzieci, które 
znałeziono niemal już pod kołami tramwaju. Zlo- 
rzecząca na razie publiczność złożyła wyrazy ue 
'znania dziełnemu maszyniście; jak słyszeliśmy, dy- 
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'rekcya drogi ma go wynagrodzić. Warto, aby : 


(warszawscy maszyniści przybyli na praktykę do 
Łodzi, gdzie w pierwszych miesiącach kursowania 


.ełekwwowozów, mimo wązkich ulie i szalonego ru- | 


'ehu, nie bjło nawet 10-ej części tych wypadków, 
co w Warszawie. 


berta, przy ulicy Suwalskiej XÆ 6, pomiędzy dwo- 
ma robotnikami a zarządzającym Abramem Rosen- 
'baumem, powstał zatarg, który zakończył się are- 
sztowaniem czternastu robotników i osadzeniem ich 
w więzienia, a" 

- W fabryce tej, według obowiązującego regu- 

aminn, kuchnia do ogrzewania kawy i herbaty, 
otwierana jest dla robotników -0 godz. 8 rano. 
, Dwom robożnikom oddziału tkalni Antoniemu 
Szczepińskiemu i Janówi Gabarze nie podobało się 
tak długie wyczekiwanie, udali się oni tedy do zam 
'rządzającego Rosenbanma z żądaniem, aby kuchnię 
totwierano codziennie już o godz. 7 i pół rano. Ro- 
senbanm tłómaczył, że od niego to nie zależy, że 
„decydować jna prawó inspekcqa fabryczna, zresztą, 
radził, aby udali się do administracji w tej spra- 
wie. Wówczas Szczepiński i Gabara, grożąc pię- 
ściami, znieważyli słownie Kosenbauma, oświad- 
czając, iż robotnicy tkalni porzucą pracę, jeśli nie 
stanie się zadość ich żądaniu. | 

Zawiadomione o tem władze policyjne areszto- 
wały Szczepińskiego i Gabarę. 

Skutkiem tego aresztowania wszyscy robotni- 
cy tkalni, w liczbie 85 porznejli warsztaty, oświad- 
czająe administracyi, iż nie powrócą do pracy do- 
póki sie zostaną wypuszezeni na wolność uwięzie- 


mi Szezepiński i Gabara i nie zaprowadzony zo» | 


stanie zwyczaj otwierania kuchni codziennie 0 g. | 


7 i pół rano. | . 
l Ponieważ administracya pozostała głuchą, ro- 
bożnicy tkalmi' zastrejkowali. | 

. Dowiedziawszy się o tem władze policyjne, 
ząrządziły aresztowanie 12 robotników, głównych 
inicyatorów. stręjku. 

Pozostali w liczbie 73 przystąpili do pracy. 

Zapalenie się smoły. Wczoraj o godzinie 5-ej 
po południu przy ulicy Widzewskiej nr. 122, zapaliła się 


jwskatók czego zawezwano ll-gl oddział straży ogniowej - 


ochotniczej, lecz przed „przybyciem tego, ogień ugasili 
robotnicy 
-Dgólnemu osłabieniu w ciągu dnia wczorajsze» 


‘maja 1988-r. 


SSPW dsk, „Ja! 


go. Wegły cztery osoby, dwóch mężczyzn i dwie ko- 
isty. : | 

Ugryziemia. Na ulicy Dzielnej nr. 20 w dnia 
wćzórajszym Antoni Niewiadomski, robotnik lat 30, zo- 


sma 


„Ę 
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stał ugryziony przez psa w prawą noge. W parę go” | 
dyin później takiemu samemu wypadkowi uległ Leon : 


Letnikowski, syn robotnika lat 13, na ulicy Wólczańskiej 


nr, 40, pies bowiem wygryzł mu kawałek ciała u lewej ; 


nogi. 
towia. 
Tramwajem. W: dniu wczorajszym na ul. Pio 


trkowskiej nr. 17 tramwaj najechał na Joska Fajzelowi= 
; cza, krawca lat 32, wypadek jednak odbył się względnie 
| dość szczęśliwie, bo skończyło się tylko na okaleczeniu 


czoła i ogólnem potłuczeniu.. 


Joskewicz, córka handlarza, lat 4, przez nieostrożność 


głowy, twarzy i żołądka, pomocy doraźnej udzielił lekarz 
Pogotowia. RE | | 

Stan bezarzytoihuy. Na ulicy Rozwadowskiej 
nt. 10, znalożłono człowieka leżącego na ulley w wieku 
lat około 30, z nazwiska i adresu hieznanego W stenig 
bezprzytomnym i odwieziońo go do szpitala Czerwonogo 
Krzyża, 


tynowskiej nr. 150, w kłótni Gotfried Mayer, robotnik, 
lat 17, został zepchnięty ze schodów, z których spada» 
jąc złamał prawą nogę. Po udzieleniu mu doraźnej po- 


wisziony został na kuracyę do szpitala Poznańskich. 
Zatrucie Wozorai wieczorem na ulicy Piotrko- 
wskiej nr 114, omyłkowo napił Się karbolu 17-letni K. 
L. Niebezpieczenstwo usunął lekarz Pogotowia. 
* 


sy 190 loteryi klasycznej padły 
żnięjsze wygrane: ; 

"2000 rb. nr. 19084. 
1600 rb. nr. 3886. i 
1000 rb. nr. 20395. | 
600 rb. nr. 7908. 
300 rb. nr. 5234, 8256, 

12265, 12339, 12354, 14285, 
16343, 18465, 18738, 19467. 
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Z WARSZAWY. 


Ma + dw e. A taga 
Sąd okręgowy na posiedzeniu wczorajszem 
rozpoznawał sprawę bylego starszego strażnika 


14287, 15276, 


ziemskiego pow. mińsko-mazowieckiego, Jana Pisz- :. 
i j Í  czołka (38 L), oskarżonego 0 znęcanie się nad 
LTajście w fabryce. Dziś rano w fabryce Zaj- | 


mieszkańcem Stanisławowa, 
skim. | | 
Rzecz działa się w dniu 2 kwietnia r. z. 
w urzędzie powiatowym, podczas badania miesz- 
kańców Stanisławowa, aresztowanych pod zarzu- 
tem należenia do bojówki P. P. $. Badanie do- 
kon;wane było w gabinecie naczelnika straży 
ziemskiej, Jana Aleksandrowa, przez tegoż AL. 
oraz oficera rezerwy, Eugeniusza Pawłowa. Więź- 


Tomaszem Smużewe 


oblana została gorącą wodą, przez co odniośła oparzenie | 


Zepchnięty xe schodów. Na ulicy Konstan- | 


| = | 
Loterya. Dziś w 2 dniu ciągnienia 4-ej kla- | 
następujące wa- ; 


Obydwom rany opatrzone zostały na stacyi Pogo- | 


ż 


Oparzenie. Na ulicy Wolborskiej nr. 13, Gitla 


X 97 


jako ordynator. Dr. K. cieszył się poważaniem i 
uznaniem, jako człowiek i jake lekarz. 
(Telefonem z Warszawy). 
Zmarł prałat ks. Franciszek Siennicki, ku- 
stósz katedry św. Jana. | 
U l 


Z KRÓLESTWA. 


Zamknięcie szkół polskich. W poniedziałek 
zamknięto wszystkie szkoły polskie w Kielcach. 
Zamknięte są: męska szkoła handlowa 7-kla- 


. sowa (480 uczniów); żeńska szkoła handlowa 


} 
+ 


Wolanowskiej (140 uczenic); dwie. pensye żeń. 


; skie 7-klasowe Krzyżanowskiej (140 uczenie) i 


+ 


i 
H 
f, 


| 
i 
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| uczenie), a także sżkoł 
mocy przez lekarza Pogotowia na miejscu wypadku, od- | 50 W` Chęcinach, Hemp 
; w Bialogoniu. 


Znojkiewiczowej (200 uczenie); szkoły elemen- 
tarne: Szydłowskiego (80 uczniów), Matkowskiej 


| (100 uczniów), Sadowskiego (30 uczniów), Wal- 


nera (30 uczniów), Majewskiej (30 uczniów). 
W powiecie kieleckim zamknięto: w Suche- 


' dnjowie szkołę żeńską Mklasową Szumskiej (120 


elementarne: Wojciokie- 
w Woliey, Śkibińskiego 


Z innych powiatów wiadomości szczegóło- 
wych jeszcze niema. 

Wogóle w całej gubernij- zamknięto około 40- 
szkół polskich. Najmniej 3,000 uczących się. 
przerwało naukę. | 


Z CESARSTWA. 


Sąd w Dorpacie ogłosił wyrok w głośnej 


sad | sprawie agrarnej, w której pociągniętych było do 
110972, 11240, | 


odpowiedzialności 220 włościan. Sad skazał je- 


, dnego z podsądnych na półtora roku rot ares 


NA 


į siące więzienia i 53 uniewinnił. 
1 oddalono. 


sztanckich, jednego na rok więzienia, 5-ciu na 10 
miesięcy, 158 na 8 miesięcy, 3 ch na dwa mie- 
Akcyę cywilną 


Z kolei syberyjskiej. Na 478—483 wiorście 


| kolei syberyjskiej wskutek wylewu rzeki Iszmy, 


uległ uszkodzeniu: tor kolejowy i zagrożony Zo- 


' stał most. Przywrócenie komunikacyt prawidło- 


"wej na tym dystansie nastąpi za kilka dni. Obe-. 
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niów sprowadzono z oficyny domu z t. zw. „kla- 
sy” i tam też lokowano ich z powrotem. W „klas ` 
sie” tej właśnie podsądny Piszczolek dopuścił się 


swego przestępstwa w celu wymuszenia od Smu- 
żewskiego przyznania do czynionych mu zarzu- 
tów. Jako narzędzie tortur, użyta była maszynka 
złożona z 2 żelaznych płytek, ściąganych sruba- 
mi. Zadawała ona straszne męczarnie, druzgocąc 
palee, które nią ściskano. Wedlug zeznań świad- 
ków, maszynka ta zwykle leżała w szafie nączel- 
nika straży ziemskiej. Wina Piszezdłka wyszła 
na jaw, dzięki nmagłemu wejściu do „klasy” ofic. 
Pawłowa, zaintrygowanego jękami aresztania. 


Badany wczoraj przez sąd,  Piszczoł odpo: 


wiedzial wymijająco na pytanie, czy przyznaje 
się do winy, dodając, że jeżeli w samej rzeczy 
założył Smużewskiemu maszynkę, to zrobił to na 


; części nasypu kolejowego, 


cnie podróżni muszą iść pieszo 4 wiorsty po tej 
która ocalala od po- 
wodzi. "me | 

Szalony skok. Na ulicy Glazowej w Peters- 
burgu w piątek wieczorem policja ‚zatrzymała 
szybko biegnącego młodego japończyka. Jak się 
okazało, japończyk ów wyskoczył z okna 3-go 
piętra domu przy ulicy Razjeżżej, ponieważ słu- 
żący zamknął go w mieszkaniu i sam wyszedł. 
Nie mogąc się doczekać powrotu służącego, ja- 
pończyk zdecydował się na ten szalony skok, 


gdyż jako artysta cyrkowy bał się spóźnić na 


scenę, G 

Więziona Klijentka, Prokurator sądu okrę- 
gowego charkowskiego został powiadomiony przez 
kilku lekarzów miejscowych o tem, że w mie- 


 szkaniu obrońey, prywatnego, Kolykina, więzioną 


którym podłoga była nawpół zgnuła. 


jest od kilku miesięcy przybyła z Moskwy jego. 
klijentka, artystka Neronowiczowa. Z rozporzą- 
dzenia prokuratora w mieszkaniu Kołykina do- 
konano rewizyi | rzeczywiście znaleziono Nero- 
nowiczową. Trzymano ją w ciemuym pokoju, w 
Stan tej 


nieszczęśliwej kobiety był straszny; była ona wy- 


wyraźny rozkaz Aleksandrowa. Powołani przez ; żon i 
i ; Kołykin został aresztowany. 


urząd publiczny świadkowie—straźnicy—ustalili, 
że fakt znęcania się nad aresziautam zaszedł je- 
den raz tylko, —— owego dnia, 2 kwietnia r. z. i 
że winowajcą był Piszczołek. SŚgd okręgowy ska- 
zał. Piszozołka na miesiąc arssziu. 

* Zgon. 


. 


Zmarł po długich cierpieniach znany chirurg ` 


dr. Mieczysław Korzeniowski. Dr. K. urodził się 
w r. 1861 w Siedleach, gimnazynm ukończył w 
Białej siedleckiej. W roku 1883, niebawem po 


j /'., ukończeni iwer zaczął pracować w od- 
ng podwórzu smołą. Ogień zagrażał składowi drzewa, ; niu uniwersytetu, zaczął p w 


dziale chirurgicznym przy szpitalu Dz. Jezus, pod 
kierunkiem dr, Krajewskiego, w roku 1901 zo- 
stal mlędszym ordynatorem pomienionego oddzia- 
łu, a po śmierci dr. Krajewskiego objął oddział 


cieńczona zupełnie i cała powalana ekskrmenia= 
mi ludzkiemi, Neronowiczowa pochodzi z boga- 
tej rodziny i posiada znaczny majątek i willę 
w Krymie. Odesiano ją do domu zdrowia i wdro- 
żono surowe śledztwo. Ną żądanie prokuratora, 


Ukrzyżowamy. We wsi Nowej. Andrejewce, 
w pow. elisawetgradzkim, ukrzyżowano ną ścią- 
nie włościanina Smykoduba. Nieprawdopodobień- 
stwo tego faktu skłoniło redakcje gazet miej- 
stowych do pewnej ostrożności przy podania tej 
wiadomości. Jednakże raporty urzędowe najzu- 
pełniej potwierdzily fakt ukrzyżowania. Jak 
stwierdzono, napastników było dziewięciu. Dwóch 
z mich stało na straży, a resztą przez okno doe 
stała się do mieszkanią Smokoduba i ukrzyżo= 
wala go. 

Skazanie. 
zała b. posła do drugiej Dumy Zimina 
miesięcy twierdzy, | 


Izba sądowa w Symbirsku ska- 
l na 18 


Osażióna w więzieniu w Odesie poi Zarzu- 
tem przestępstwa politycznego niejaka Smirno- 
mówna, oblała w nocy nafią swą odzież i sien- 
mik i podpaliła je. Ogień ogarnął całą celę. 
„Dozorcy więzienni zastali ją strasznie póparżoną. 
Smirnomówna zmarła w kilka sadis 


Maonan e aano 
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| Tyńis, 12 maja. (P.) w gazecie „Kaukaz* | 
wydrukowano wyjaśnienie ogólnej - sytuacyi ńa 
granicy perskiej. 
6 wiorst. od rosyjskiego pogranicznego punktu : 
Diman, osiedlił się perski poddany: Makmedukuli- 
chan, razem z szachoewenałmi, którzy to właśnie 


dokonali całego Szóregu napadów na rosyjskich 
poddanych. Rokowania, prowadzone w tej spra- ; 


wie z rządem perskim, nie daly żadnych wyni- 
ków. Władze perskie, wskutek anarchii i rożru- 
chów wkraju, nie były w w stanie wpłynąć na roz- 
bójników, a tymczasem napady ich trwały w dal- 
szym ciągu, dość stwierdzić, że prżeż 3 ostatnie 
miesiące zabito 4 i raniono 10 żołnierzy straży 
pogramicznej. Nareszcie, zachwalstwo rozbójni- | 
ków dosięgio zenitu w zabójstwie rotmistrza Dwo- 
jeglazowa „dwóch szóregowećw , dokonanem 
w kwietniu ` b. 

Zmajdując tego rodzaju położenie za niemoż- 
liwe do zniesienia, głównodowodzący postanowił 
wysiedlić chana i jego towarzyszów z granie ro- 
syjskich i w tym celu wysłał oddział wojska 
z B.ech rodzajów broni, pod dowództwem gene- 
ala Snarskiego, który "otrzymał następujące pó- 
lecenje: unikając wszelkich stosunków z chanem, 
usunąć natychmiast jego oraz wszystkich osie- 
dleńców po z& granicę Rosyi, a w razie oporu ; 
uciec śię do broni, oraz zażądać od: wpływowych 


beków pogranicznych; aby suma, określona przeż. 


| siódmy jest ścigany. 
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ZW m Sroda, dnia B maja 1908 r. 


, liczby ezżerech napastników, inodh aresztowała, 
Rewolwery i aa ode- 
: brane. 

Do Omska otwarto żeglugę. 


Schwerin, 13 maja, (P.) Wielki książę Fry- 


„deryk Franciszek troczyście otworzył mową tro- | 
| nową sejm Meklemburg- Schwerin-Meklemburg- 


Strelitz. 

W mowie tronowej zaznaczył podwaliny no- 
wej instytucyi, stosownie do której zórganizowa- 
ny został sejm obydwóch księstw. Równocześnie 
istnieją osobne sejmy dla każdego z księstw. Do 


| sejmu ogólnego wchodzą czterej deputaci z Mes 


| 


| 
| 
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| 
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| 
| 
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sąd pograniczny, jako odszkodowanie dlą rodzin 


Dwojegłazowa i żołnierzy, została zapłacona, jak | 
również zwrócone straty, spowodowane wysłaniem 
wojska. Dla wypełnienia tych rozkazów, Snarski 
otrzymał prawo nawet przekroczenia granicy per- 


skiej i ścigania rozbójników, z zastrzeżeniem e 


dnak, aby oszęzędzał kobiety i dzieci. 


Ekaterynosław, 12 maja. (P.) w OE 
nem więzieniu, © go 
szar konnych strażników, rzucono. pocisk wybu- 
chowy, który, uderzywszy o kamienne ogródze- 
nie, uszkodzH jego podstawę. W tej chwili, are- 
sztowani. usiłowali zbiedz, lecz wojskowy patrol 
przyjął ich salwą z karabinów. Zginęło dziesię- 
ciu aresztantów, w tej liczbie dwóch na dachu. 


Są również zabici i ranni w więzieniu, 'lecz ile 


osób, dotychczas nie stwierdzono. Oprócz tego 


otrzy Biał POS dozorca więzienny. 


DZIENNE 


Petersburg, 13 maja. (P.) Członek główne- 
go sądu wojennego generał-lejinant baron Osten- 
Sacken został mianowany głównym wojennym 
prokuratorem. i naczelnikiem głównego zarządu 
sądowo-wojennego. 


Petersburg, 13 maja. (P.) Sąd' wojenno- -okrę- | 


gowy po dwudniowych: rozprawach wydal wyrok 
w sprawie: bandy rabusiów, którzy napadli na fa- 
brykę Toritona i magazyn Czeszesa. Zabity zo- 
stał przytem urzędnik i zraniony rewirowy. Czte- 
rech skazano na karę śmierci, jednego na wig- 
zienie, jednego na roty aresztanckie, trzech unje- 
winniono. 


Bkatorynosław, 13 maja. Œ) W daniu wezo- 
rajszym w Czasje usilowania przez aresztantów 
ucieczki z więzienia gubernialnego zabito i zmar- 
ło od ran: 29 > Pannen 28 z nich 11 
ciężko. 

Ekaterynbucg, 13 maja. (P.) Niewladomy ro- 
botnik wystrzalem z za okna ranił śmiertelnie za- 
rządzającego „Bzobrowskiego, dyrektora kopalni 
złota. | 
* Symferopol, 13 maja. NA) Aresztanei, owła- 
dnawszy bronią, ranili naczelnika więzienia, zabili 
pomocnika, doktora więziennego oraz dwóch stró- 
ży i uciekli z więzienia. Liczba uciekinierów nie- 
wiadoma, Zostało zawęzwane wojsko. 

Tobolsk, 13 maja. (P.) W Kurganie siedmiu | 
uzbrojonych ludzi napadło. na. magazyn broni, 
porwało rewolwery i naboje. Policya zabiła z tej 


dz. 12-ej w południe, do ko-.. 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


| 


| 


| żywszy, że naczelmy komisarz sprawuje rządy zu- 


ADCO M 14408. Rub. LOOO X 5013. Rub 630 M 4161 


„ klemburg- Schwerin, wyznaczonych do końca ży- 


Zgodnie z niem, na przestrzeni | cia przeż księcia i 16 posłów z wyboru, Z liczby 


tej 7 powołanych przez zgromadzenie ogólne. Po- 
słowie są wybierani na lat sześć, 
wyborczy može się składać conajmniej Z 1500 
ezlonków, a najwyżej 3.499. 


Londýn, 13 maja. (P.) Aseneya Reutera 405 o5 


nosi z Kanoi, że odnosnie do urzędowego żawia- 
domienia, mocarstwa, opiekujące się Kretą, zwa- 


pełnie dobrze, postanowiły wycofać międzynaro- 
dowe wojska. ` 
Londya, 138 maja. (P.) 'Agencya Reutera do- 
nósi, że rząd angielski otrzymał odpowiedź a. 
rosyjskiego na notę Greya z dnia 22-go marca, 
zawierającą projekt zlania niektórych punktów 
odnoszących. się do reform w Macedonii. Poro- 
zumiemie nie nosi jeszcze ostatecznej formy. Pertra- 
| ktacye trwają dalej, 
Konstantynopol, 13- -g0 maja. (P). Z Serajewa 
donoszą, że napadniężo na agenta handlowego, 
przyczem raniono dragomanów. Agent strzelał. Na- 
pastnikami mieli być. grecy. W Salonikach napady 
greków na bulgarów nie ustają. 
Oficerzy żandarmscy i wladze mihonoulskie 
uważają za konieczne zmienić policmajstra, a to 
z powodu, że jest ożeniony z greczynką. 
Zajście: zungułdackie zakończyło się wytłómea- 
czeniem Porty wobec Francyi. Prócz tego rząd 
' turecki zobowiązał się zwrócić straty sklepowemu 
towarzystwa spożywczego. Mimo to jednak cho- 
ciąż nastąpiło zakończenie nieporozumienia, fran- 
cuski misyonarz Muet pozostał nadal w Zunguł- 
daku, co uważane jest za demonstracyę francuską 
przeciwko Toreygi w kwesiyi. nieustąpienia kopklnt 
heraklejskich. | 


w www a a e AEEA Erer nana mę atom ai 


Tabela UERN 
1-ym “dniu ciągnienia 4 klasy 190-ej lo- 
teryi klasycznej Królestwa Polskiego. 

__ (Tabela niearzędowa). 

Dnia 12-g0 maja 1908 roku. 
Rubli 18900 M 6742. Rub 5009 X 12143. 


W 


Rub. 


10926. Rub. 806 NM: 16826 15442 21396 21643 21832 
22183. Hub. G0 MM: 526 1112 1444 2622 4852 7188 83869 
10400 11421 12077 13946 13963 14257 14848 15304 15826 
15856 16742 17273 17862 19087 20662 21280 21648 21716 
21758 43159 22349 23114 23809. l | 
Rubli 75 83%: 70 80 117 36 51 67 82 85 91 97 344 
401 58 586 67 99 608 17 51 89 97 781 800 17 900 32 
8047 70 80 122 62 62 242 312 28 835 424 614 22 729 809 
36 983 .Ż004 58 79 119 66 87 237 63 93 337 82 465 66 
72 94 518 40 611 48 89 738 44 830 TO 902 11 56 81 
8027 36 41 69 85 92 153 218 26 67 783 302 48 76 470 60Ł 
8 26 85 97 719 22 33 79 91 843 922 84 4500 23 94 106 
g4 268 202 436 78 BG2 30 89 618 59 60 61 87 90 732 SIR | 
89 947 49 52 77 81 88 8974-98. 173 210 434 65 90 509 
14 733 68 86 88 83% 995 51 77 94 Q259 68 74 93 169 93 
ż01 28 58 303 40 401 2 56 B12- 81 89 701 8 30 805 26 
36 95,954 7002 28 62 144 54 72 91 218 333 64 416 682 
627 79 84 703 13 24 63 88 626 8562 67 8013 125 219 41 
81 340 98 424 60 75 93 521 606 28 89 45 '46 51 766 849 
8004 47 109 26 228 90 403 28 61 570 601 21 31 32 45 
89 96 752 809 12 64 69 9:8 95 40014 83 109 97.208 13 


85 315 63 61 96 409 ha? 67 655 67 763 892 995 RÓ035 80 | 


165 70 200 88 60 72 92 302 423 45 83 565 616 47 718 24 


31 876 83 961 64 tfvo2 62 164 68 84 269 78 92 94 597 Í 


346 77.439 B8 70 525 32 94 766 12 40 804 812 46 61 80 
907 32 97 BBodi B2 81 103 30 46 61 74 212 40 43 80 30l 
50 62 479 626 42 67 77 85 789 71 83 812 66 287 (4117 
24% 84 94 314 46 473 87 684 96 656 92 784 806 10 23 
25 41 91 IE074 87 100 8 375 99 528 76 G14 15 68 79 84 
709 265.58 92 805 19 28 55 G4 909 £8039 76 81 122 70 
367 314 34 72 469 631 678 736 84 855 96 906 21 28 62 
638 89 17060 196 214 48 84 90 301 ła 26 30 419 35 82 
505 8 48 68 95 682 749 885 993 168051 66 109 11 19 62 


88 200 2 29 49 311 18 31 56 96 481 96 508 13 560 51 58- 


92 601 88 89 96 750 809 53 T1 97 976 93 19025 161 81 


91 243 413 41 87 98 5RI 96 603 710 810 9lg 69 75 234008 


70 185 48 78 221 21 43 50 808 500 44 47 54 81 97 696 
720 TA 73 858 76 931 7] 21077 96 244 323 400 67 68 562 


68 66 87 99 683 777 906 98 3%%067 245 67 3560 411 48 72. 
71 31 65 858 920: 88 23063 40 88 m 19 98; 


508 634 77 
+ 239 58 801 53 470. 


Każdy okręg | 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


| 


PODZIĘKOWANIE, 

Wieleb. ks. Sumińskiemu, Straży Ogniowej sa 
Ochotniczej, Orkiestrze strażackiej, Cechowi maj- '- 
strów stelmachskich 1 wszystkim, 
ostatnią posługą 


którzy oddali 
Ś. t p. 


Karolowi LEWAN 


składa serdeczna „Bóg zapłać” 


UUWSKEAY 


Rotana H 
po rh 


Glełda wino 
(Telefonem) 
~ dała 18 maja: 


= jam N 
l 71.10 rea (7670 


4% renta PAÚIİWOWB « . . o 
5% pożyczka wewnętrzna z 1505 r m || M || mo 
ź 1906 r. i9575 94.75 95 20 
ij Listy ziemskie . . „ « . . 189.40 188.56 89.65 
5 listy zalana m. "Warszawy „ 1191.25 ||90.40 100.86 
RE oa «e » 85.00 |84460 | —— 
5 3 w Łodzi PELI) Oii szt A ai i m dni 
4!/,% 30 p» * 88 00 82.00 62.60 
Akcye Banku handlowego w Łodzi mym || zm || mmm 
Pożyczka premiowa l-ej emisyi . [349 1343 -ji == 
8 Il ej emisyi . |259 1253 J=- 
= sżlachocka „ « « » « » i244 |288 |239 
Lilpopy > « a a e e a a e . 545 |1585 || —— 
Rudzki. b a ë e S&S © © & ui. Ly Gm | ones ama 435 
Starachowica . e e a « e è» a foi |f amm |] 32 
Putiłowskie -, . * w « . . >. o i 3 abena, aman 
Czeki na Berlin + « « 2 sso 46,874] —— || = — 

Giełda petersburska. 
(Tel wł. „Rozwoju*y 


Z dnia 13 maja. 
Renia państwowa 76,75 ja 
5% Prem. I-ej emisyk . e „ «344.50 

e a % . o 254 50 


” szlachecka =: 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE 
|| Stacyi >. K. B. Ł. 


ya PA EZ s | 
gule E | 
dg. | a, 3 
Data |8s%| Sg E Uwagi 
Ż53 Ees 3 
> cj 
wę Z dmia 12V. 
ma 1 pp- PASEK 58 |» PåWi | Tomparatara 
12/V 9 MAX. -4-15.07 
(W 9 w. (TOTEL 8% | Pa Wi | Temparainka 
18V 7 r. | 1386 |-+146 Aki min.--4 2 0. 


Pprde t 0 0. 


>. Redakeyi. 


Stałemu prerhumeratorowi. Gimiązyum żon- 
- Sklo z programom gimnazyów klasycznych zakłada pa. 
dzt p. Zofia Libiszowska (uliea Zawadzka 3 24). P - 
dane informacye najlepiej zwrócić się Bozpośrodnio 
kaneelaryi szkoły, ; 


Panu K B. Do przystanku Szydłowiec najlepiej 
wyjechać z Łodzi o godzinie 7-ej rana. Tymże pocłą- 
giem najlepiej wyjechać da Olkusza zkąd mabdłiższa dro- 
ga do Ojcowa. Można również da Ojecwa jechać przez 
 Gołonóg. Do Połągi również wyjszd z kadzi o godzinie 
7-ej rano— bilet wykupuje się do Libawy; jedzie się przez 

komuntkacya powczami lub 


Wilno. Z Libawy ' dogodna 


krasowa 


p Numei dziiejszy składa Się: Z 10-ca 
stronie. 
Odcinek i część artykułów zmajdają się na 


„stronie 1-8]. 


| Rozkład oaolaców. 


„Letni od 1 maja. 
Kolej Fabryezno-Eódaka. 
Odokędzą z kadzi: a) 12.36, b) 7.00, cy TE20, * 218, 
8) 3.45, D 6.16, g) 8.20. 
- Przychedzą do kadzi: h) 4. 30, p» 7. 30, }) 945, K) 10, 
D) 4.24, w) 525, m 3.31, o) R80. 
Kolej Warszawsko-Kaliska: 
 Odobędzą de Kalisza: o godz. 8:25, 12.25, 540, 6:35. 
da Warszawy: o godzinie 10.42, 11.40, SEE | 


Przychadzą z Kalisza: o godzinie 10.34, 11.30, ax 
9.30; z Warszawy o g. 12.13, 5.32, 6.28. 


RAEE OE ~  SOZWOŚ. — Sroda, dnia 13 maja 1988r. ||| | | P"RORNERENE. 


wiele? Ważne dla pań, syieżgžaiacyoh na letnie mie- 


e. | Ordynator szpitala > 

'Specyałista chorób dziecinnych i wewnętrznych 
a obecnie przy ul. Andrzeja Wr. 4. 
| ~ _ Bemtyści-Lekarze | 
| ©. e: e KB © 
Ad. i L. Zadiewicz 
5 Piotrkowska Nr. 120. | 
(,  Plombowanie i usuwanie zębów bəz bólu; 
złote korony, zęby sztuczne z podniebieniem i bez, 

plomby porcelanowe i złote, 
Piotrkowska 120. 


Maszyna do prania. „oałą Parą” dohna bez praczek 


Pierze bieliznę szybko i czysto, oszczędza czas, opał i mydło. 


|, Maszyna Johna „Całą Parą” weszła w użycie we wszyst- 
kich krajach całego świata. Sprzedają się tysiące sztuk dziennie. 


| WACŁAW KOSZĄKOWSKI 


CA Kantor sprzedaży ul. Widzewska A% 50 na I-em piętrze od 
frontu, telefonu Je 11-21. - aż | | _781—d 


SE 
18 
G 


160—r 


PrE PERON e hai E n Tiene a SOE A Sika A 


E EEEN AEA TE mą 
a ah mhg tuk i wte aa AR A s ja a E aiant i: 


LETNIE MIESZKANIE, | Budowniczy-Monter młynów to ma do odstąpienie lub wy- 

składające się z 5 pokoi i kuch- | poszukuje zaraz młyna walcowe- drierżawienia piekarnię, pro- 
mi, może być i podzielone, — we | go lub gospodarskiego do wybu- | SZony jest o złożenie, oferty w Ad- 
'wsl Wągry pomiędzy Koluszkami | dowania i zarszem wzięcia go | ministracyt „Rozwoju” pod liter. 
ia Rogowem, na dogodnych wa- | w dzierżawę lub tylko w dzier- | W. B. „1901-2-1 į 
runkseh; ogród spacerowy, woda, | žawęe. W potrzebie mogą swoim CZE wyborowe 1 b0 korzec. | 
konie do wyjazdu. Wiad. zawsze košżtom wybudować. Adres: Łódź, Wiadomość: Bufot Il-ej klasy | 
Kołuszki u Bucholea. - 838 8-1 ' Pańska 9 m. 33, Lehr.. 836-3+1 | D. Ż. Fabr.-Łódzkiei.  650-68s-51 
a AC YE O Oz RE OR Z a aaa 


z sayay 2 Singera prawie no- | 
ZANE žil | 
; Nowość | 


potrzebny nauczyciel do nauki : Zginął notes i dwa paszporty 
gry na gitarze. Oferty: „Gita: , Ewy i Jana Matylewiczów, wy- 
|rzysta* przyjmuje „Rozwój“, 1908 dane z gminy Gruszyce, pow. sie- 
owzebua zdolna panna do kra-  Tadzkiego, gub. kaliskiej, oraz 
wiecczyzmy. Mikołajewska 53  % Świadectwa murarskie, wydane 
m 12, front 3 piętro. 1904 21 na imię Jana Matylewicza 1922 
Jotrzebna dolina panna do kra- © Z gbitem portfel z paszportem 
włecczyzny. Zielona 35 m. 1. | *=na imię Piotra Gertnera, pm. 
AZ 1916—1 ` ja i AI KOIG P. zaje sky 
( D. 7 kanci oz zyc . BSKAWY Znalazca może złożyć 
"Wwa i maszyna za 16 rubli. Piotr- | Raoa peee e a : .w adm. niniejszei gazoty.. 1889 3:2 
kowska 108—168. Jusezyiski |kasyerki albo sklepowej. Oferty 
hA aszyna do robienia ponezoch taden udziela lekeyi marema- 
nr. 10 na 100 igleł do sprze- | Żtykij, przyspasabia do BRZAMI- | Nm IO NĄ 
j dania. Zakątka nr. 79 m. 10 Inów na maturę” oraz inua świa- gana pies daży, zołtej maści, 
z Rze 43, 1840—33 | dectwa. Wiadomość: Mikołajew- ogon długi, uszy obcięte, wabi 
= VERSI zusjąca szycie, praso-|Ska 67 m. 8, od 5—7. 1568 10-7 Się buldog Odprowadzić: Zielo- 
| >“ wanie, gospodarstwo 1 goto-| Qklep spożywczo-dystcybucyiny 8 16 (Bałuty) do piekarni, Za so- 


Ma i pierścienie- | 


Joa O wc aa 
Z esina paszport na mig Fran- 
»eiszka Tomankiowicza, wydany 
Z gminy Tyniec gub. kaliskiej. 
| i 1882 -3—2 


ATTEMA pn ET 


Tamże wydaje się 


| gorace jedzenia i wszelkie napoje, Sezze 


| wanie przyjmie obowiązek tylko| Dzarsz do sprzedania. Wiado- | WIt4 nagrodą. ||| 188432 

i i H aon CE Pa jmość w Adi. „Rozwoju“. 187631 | aa irena Da Mię linia 
PERBREA w parku miejskim przy ul. Mikołajewskiej. | Bowie oletnia Wiadomość | iuum: Hrakseiskiego uuwar- , (= Wetkowskiej, wydany Z gminy 
CUKIER KA w parku miejskim p Ju JAGSKIEJ Rwangolieka 7 m. 2, 1:07-1| Dsyteta, były maturzysta tutoj- Kozłów 1830—3—2 


~ Z poważaniem Stanisław Lisiecki. 8413 | 
EONAR SOWOEEZO OOO TORNEO ET OOO O ORT O OYERODRCA 


szych szkół rządowych, poszaku- Z esnea karia od paszportu na 


řodđa osoba inteligentna poszu- 
; Ę p imię Emila Krygiera, . wydana 


je kondyeyi w kraju lub zegra- 


kuje. posady kasyerki lub po- | 
ży bucha y A nicą Oferty: Wólczańska Nr. 1599 Z fabryki Góralskiego. 187232 


| mocnicy buchaltera. Oferty pod 


$ 


E D ES in alnm Rao DROBNE OGŁOSZENIA. lit R. ŻY. „Rozwoju. 1649 22] m. 12. ! , 1809—38, „7 *gineła karta od paszportu na 

| BIE MIES alld SEL Osob Taza M stor naftowy osita 6 Koni U0 Sklep szeweki do „sprzedania ; = imig Tomasza Kaźmierczata, 

(1, 2, 3 1 4 pokoje z kuchniami. AAAA! wikeiałocaam Aa - Bprzaądania w Pabianicach Z poog zmiany interesu. | wydana z fabryki Poznańskiego. 
‘Cony przystępne. W Sulejowie U wyjazd na lato, „oraz  freblanki, ELI a A nk EL 


Ul. Konopna nr. 464, Pawłowski. | 
E A E | 


, m o na | 1898—3—1 Zał kwi od paszportu na 
Q>Peznany z manipuiacyą domo- | 


jproboszcza, Artykuły spożywcze pony. gosp | eksm - 
je tykuły spoży bony, gospodynie, kasyerki, eks Usźelam jokeyi gry na mando: imig Andrzeja Surowiec. wy 


ma miejscu, las, Pilica i kolejka  Pedyantki, korepetytorów, buchal- 


IWER DOW 


do Piotrkowa. - 839 -3-1 | A inro Rog- wą poszukują zarządu; na żą- | linie i mandoli. Andrzeja 87 . dany z fabryki Otto Heisłera 

SEE Se valier A Pest Pun 7 ae o wiata kaueyę. dE rk Mła" o) C 1919—10$5—1 | wa 1818—33 
na Ao IS „00% | | __1820-8-1|CGprzedam sioman w dobrym SPARE EWA Ja PE I 
PRZYJI : UJE » RRSO WEGA Oliana — tanio. Wiadomość: ` Lisi Antoniego Wasiaka, wy- 


O posiadająca swiadectwo | 

sześcioletniej praktyki han- | 
dlowej, znająca języki, poszukuje | 
„zającia Przejazd 48—19. ` 
m « 1847—43 


s BIELIZNE A A A. Młoda francuzka me 


l | kilka godzin wolnych. 
do prasowania i do prania wszel- Ł. of. dla „Louisa“ w redakcji 
kiego rodzaju, jako też bluzki,  „Ledzer ŻZettung*, Piotrkowska 
firanki i t. d. po cenie starej; uł. M 88. A 18411] | seeeeesereneoneanenrian entana ma 

i [P oszukug -aZłorzawy doma 4 kO- 


+ f ` n IR.: R $ r a aa ] 
poł an ARD a. AAA, Moda francuzka życzy | I mórkami 1 1 morgą 1 więcej 
ZA LETNIE H CZA PZN AR « udziełać lekeyi konwer: ! ziemi. Stręczycielowi nagroda. 


ul. Juliusza R 11, Stróż wskaże. - dany z fabr. Allsrta. 1869—3—9 
EE N EER LE L sa iań | Zegna KWIL od książeczki le- 
U syenica T- èj Klasy Szkoły bsn- 'gutymacyjnoj) na imię Józefa 
I ~ dlowej'w Warszawie z fran- | Jeske, wydany z fabryki Karola 
rar: bay wiążę: LN Szajbłera l 1873—3—92 
kuie kondycyi na lato w okolicy uginał KwiĘ aS. 

| Łodzi. Oferty w Adm. »Rozwoju* Z imię Walentego Ropianka i. 
zod lit. W. B. 1855 -10—83 Żony Zofii, wydany z fabryki 


A nA NA, KK: 
PA WEN a e 


sacyi. Nawrot 13, lewa oficyna Wschodnia 64, śrusarz. 1844-3-3 


WAZNY ni piętro m. 6, w domu 95 po TETTEY PYT TRY | AC - — | H 

` ; ARONNE A EP mam i i y zdolny ćżeladn.K gra { aginął paszport ha imię Woj- 1 eblera. 18703 2 

mj zygoni, do wynajęcia. Ką- pol Lo 9 miert cka Pwiecki. A. Hofman, ulica św. Z *elecha Kubisiaka, Wydany | /aginął paszpory na unię Ma- 
PE A. Az. nowootworzona a ` Anny nr. 3. ____. _1867—3—38]z gminy Zborów. 1845—33 ryanny Krzyżańskiej, wydany 
pod Łaskiem. (8843: 0 za: 0 wynajęcia powozy, ka- rzyspasabiaim do Wszystkich | =7 seina? bilet od paszportu La . 2 gminy Koz'miny 1877—3—2 
A TOIT. BAUCK RINK 2 16812410.. P ize granszym, _Specgalność 42 Imię Jena Wólka  wydasy ng'nęła Książeczka legilty Ra- 
Qd 1-g0 lipca będą aa „i bcę brać francuski. Cenę | Ikeina, Wiadomość Dzielaa 40 „z fabryki Artura Melstra. 185233 - cyjnk na imię Winconteso Ko- 
mieszkania ; i adres pod E.100 w „Rozwóju”, | m. 1 od 6—7 lą. 1455 -6—2 | U uciięla Laria od paSzporia RA OWA RÓ wydana z magistratu 

z wygodami przy ulicy Mikoła- | NME 1900—1 | poszasuę zastępcy do przepi- | tmią Józefy Tomaszewskiej, ` m. Łodzi || 190-31 
jowskij pod 3 102 do wynaję-  (Ozeionki drukarskie zuzyte ku- | | Sfwania na maszynie, Wiado- | wydana z fabryki Grohmana. | Zeenąl Kwit kaucyrny, wyGuuy 
Frani eea I o LEA min życ (Eo E Toroi o 1a aaa U | _1949—33 =z kolei elektr. Łódzkiej na imię 
ibiurze ubezpieczeń przy ul. Spa- w „Rozwoju —Przeiazd 8. SEE [Poszukuje miejsca W modopolu ARAN Antoniego Rapin. Szale 
cerowej nr. 40. . _ 81l—3—-1 | Do odnającia pokój macbiować p a z kaneyą. proni proszę SkA | —imię Bronis? awy Kausik, wyda. Z" ni paszport na Imię Sam. 
| a A7 dla osoby inteligentnej, przy | M. g Admin. „ i oc jna z fabryki Barcińskiego. a agd ENG Mn 
Chu demi o E aa rea odj Dopa a a pany O ye a a e Eae i ee 
; 9 Omia m. 3, I pietr — 1539—3—3 ; twzedne SĄ ah | k kwit od pasporta na  /a / 0d paszportu, Wy- 
prakty awnie pi- -mam L Lū bluzek. Piotrkowska 23. | Zema passpor Z dany z Tabel Toa ai- 


imię Izydora Kwarty, wydany 
z fabryki Stelgarta.. 1851—3—$ 
Zesingia karta Od paszporiu na 
imię Konstantego Kazimiorskie- 
go, wydana z fabryki Leonharda. 
<a . > 1858—32 
aginąi paszport na imię Fran- 
Z ciszki Caban, wydany przez 
wójta gminy Łazisko, powiatu. 
brzezińskiego. | 1859—3—3 


"Zaginął kwit od paszportu na: 
Zisi Józefy Głaszez, wydany 
z fabryki Greiniga. © 1862—38 
"3 agitął kwit od paszportu . na 
bia 'Meryi Góreekiej, wydany 
iz fabryki Iferta. —  1865—3—3 
| Z zginał paszport na imię Ruchli 

«-Mosienberg, wydany z gminy 
| Małgoszcz. ©. 1864—3—3 


szący ne imaszynach: Underwood,  [)owód lokacyjny Banku Han- | 1839—3-3 | 
(Remington tn w rosyjskim 4. Dn w Łodzi za nr. 7955 : 


| | tzena na imię Ignacego Antonie- 
jpolskim językach, poszukuje od- na rb. 6,000 na imię Fryderyki | PARA WDS. 
i 


go Rynka. 1905.3:1 
aginął paszport na imię Ja- 
"dwigi - Szmigielskiej, wydany 

przez gm. Popian ` . 4810-38 1 

Z nA kwit od paszportu tHe- 
leny. Orlet, wydany z fabryki 

Dessurmonta. „05001 1912 7-1 

aneen YA 

Za sszpor4 na imię Lu=' 

qawika Luca, wydany z gminy 

Ożarów." A 1909 3-1 

geene Karta 0a paszportu na 
tmię Marty Kwiatkowskiej, wy- 

dana z fabryki Jekla Schwei- 

gerta = "1908-51, 

Z shea sKSiązeczka  legityma=" 
cyjna na imię Cecylii Sniady,.. 

wydana z m. Łodzi. 1917 3-1 

c ESC 

Zał KW od paszporia na 


j . stwie jest zaraz do wynajęcia 
powiedniej posady. Łask, oferty  Wenske został zagubiony, który zd 12, m. —1600—3 -- 1. 
kat „A. Igie sh Admitistracyi niniejszam unieważniam 1860 3-3 | Lrzelza 12 m M 1802—5—1 


|„Rozwoja*.. m—3-2 pe sprzedania dom murowany | [792024 zdolna (RT: et x] 
GORDO ZE CT ESA DETETA 
, |pfepeazee ao odstąpienia pokoik EC o AE | 
potrzebne sa zdolne panny i gospodarskie i ogrodowe. Maszy- 
dania. U1. Rokicińska nr. 51, 


ZZ 


uczenice. Ul. Nawrot 82 m. 24. 
e a 1893—3 e 1 
W O AA aaan a a 
Po umebiowany Z utrzyma- | 
mem da. wynajęcia od 1-go 
czerwea. Ul. Widzewska 86 — 2, | 
parter. CER 1873—6śs—-1 
jp osrzebny chiopiec do lakierni 
1 ka. Wólczańska 117. 18992'] 
Potrzebna: podręczna 40 krawiec | 
czyzny. Ul. Piotrkowską M 73 
Booo 


; | krawiecczyzny. . agielnia. | 
i z osmiu mieszkaniami w Ra- l R DPE. 
, r ap ab ar ar oi : dogoszczu. Wiadomość u właści- . na_3_87 m 4. 1915 1| 
Aaklekokn e keokjS kie ciela: Benedykta 32 m. 13. 189732 ` Doszukuje się zdolnych pań Go| 
RR LOSE BODH a 4 
Do pracowni. ; + z meblami. Wiadomość: Skwe-- 
= NO A: ; rowa M 20 u stróża _'1697-1 
|} URE z ustaw 5ZamoWsKi, Łódź, Kon- 
Wł. Jiniszewskiej i Gzannowiki N'S. Nasiona 
j _ 1 ny rolnieze. Naczynia mleczar- 
NĄ ma GRE o. „a skie Nawozy sztuczne - Miód 
Stanicząrki | ma." "ins 
NE PAP WODE aS Gęś nowy Zaraz do sprze- 


+KONRI PT WAŻ ZB ZACZ GOA OWE SEST e. 


popr Ka a oo a EE Odp twa wnika) oni din 


moro | pa. | sklep rzeźnieczy 1875 —3—9 | m. _AĆ9B4—1 | zaginął kwit od paszportu na imię Kazimiery Mrak, „wydany 
Spódniczarki eg nteligenina osoba poszukuje | fOOtrzeba (2,006 rb. na 1-y zr. | Limie Władysława Ball, wydany: a Heinzla i Kunitzera w. 

i TIE Bae pokoju przy młodej | LA Oferty w r „Roz- |z fabryki Leonarda, ` 1863—3—3 | w Widzewie „|| _ 19181 

Wizi z. 3 Przejazd. | samotnej kobiecie. Oferty sub © woja* L, K. 189: Sa ec w dziale  koresbóndeńcyi aginąi paszpuri na imię naia- 
Wiadomość: . ulica Przej zd, ‘aN. N.“ proszę składać w Adm. ' fotrzębny cziopiec do postagi Zma innych aaka miody. para Zen; Piotrowskiej, wydany z 
Br. 1%, pierwsze piętro, „„Rozwoju*. |_ 182422 1 do księgarni L, Fischera. Piotr. wiek, władający francuskim ian- | T odzi. , 1913-3-1. 


693 | Kantor „Pomoc“, Przejazd 14, ; kowska 48. 1898-1 | gielskim językiem. Oferty do Ad- 
I, rekomenduje wszelką służbę i ; [Potrzebna przychoania krąawco- | ministracyi „Rozwoju“ sub K. R. | 


| Zzętnał paszport na imię Łucyi 
| Misztar, wydany z gm. Czar- 
eicyalistów. 1294—6—6 ` dykta 37 m.4, 1906:2:1 1853—32 : nocia. | 1833—3—3 
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W SPRAWIE BUDOWY 
TEATRU POLSKIEGO. 


"Na ostatniej Fonteronyi teatralnej, o czem 
donosilliśmy, zapadła uchwała, aby zwrócić się 
do prezydenta m. Łodzi z prośbą o wydzielenie 


bezpłatne placu miejskiego pod budowę projekto- 


wanego. gmachu teatralnego. ' 

Otóż odpowiednio umotywowane podanie zło- 
żono na ręce prezydenta. 

Podanie to brzmi, jak następuje: 

„W mieście Łodzi, liczącem około 400,000 
ludności i stanowiącem piąte miejsca w państwie, 
rażąco odczuwa się brak należytego budynku tea- 
tralnego, „któryby. odpowiadał wymaganiom este- 
tycznym, sanitarnym i bezpieczeństwa na wypa- 
dek pożaru, gdyż istniejące obecnie trzy teatry, 


stanowiące własność prywatną, położone w po-: 


dwórzęch nieruchomości, otoczone są ze wszyst- 
kich stron bezpośrednio przylegającemi ni Za- 
budowaniami mieszkalnemi i gospodarskiem 

"Wobec tego łódzkie Towarzystwo ace, 
założone na zasadzie załączonej ustawy, zatwier- 
dzonej w dniu 2 sierpnia 1908 roku przez mini- 
steryum sprąw wewnętrznych, podjęło myśl wy- | 
budowania w fodzi gmachu teatralnego, który | 
nietylko nie posiadalby wymienionych braków, 
lecz zarazem stanowiłby ozdobę miasta i zaspa- 
kajałby potrzeby: wygody. i bezpieczeństwa: wi- 
dzów, ponieważ wobec braku odpowiedniego po- 
mieszczenia większość ludności, 
mieście fabrycznem pozbawiona. jest możności Ko- 
„gżystania ź rozrywek AMY PANEM dostarcza 
"teatr." 

Dla urzeczywistnienia tego zamiaru, Towa- 
„rzystwo teatralne uznało, że gmach teatru powi- 
“nien być wzniesiony koniecznie na obszernej prze- 
strzeni wtym celu, aby dojazd do teatru swo- 
bodny,. niezacieśniony zabudowaniami był otwar- 
«ky. ze. wszystkich stron, jak również, ażeby była 
Weżpośrednia komunikacya ze wzmiankowana miej- 


scowością przynajmniej. ż dwoma: równołegłemi | 
ulicami. © mz 
Jedynem miejscem w Łodzi; Śdpówiadaja cór 


tkom, jest plac na Targowym Rynku, 
eni około 5,000 sążni kwadratowych, po- 
łożony pomiędzy ulicami Dzielną i Cegielnianą; 


przyczem do tego placu prowadzi jeszcze trzeci | 


dojazd w prostym kierunku przez ul. Targową. 
W razie wybudowania na tym placu gmachu 
teatralnęgo, pozostanie 


żenia, 


w tak wielkiem | 


jeszcze obszerna prze- 


AWR OZN DATA, "RAE A MM 


i 


| 


ROZWOJ: — Sroda, dnia 13 maja 1908 r. 


nie zeszpeci wyglądu. placu, lecz nupiększy go i 
nada mu ważniejsze znaczenie; 
kie Towarzystwo teatralne ma honor prosić po- 
kornie Wielmożnego Pana o wyjednanie zezwole- 
nia na bezpłatne wydzielenie pod budowę tea- 
tralnego gmachu, części wzmiankowanego placu, 
przestrzeni nie więcej. niż 20><30==680 sążni 
kwadratowych, od strony ulicy Dzielnej, t. j. nie 
więcej niż ?/ część tego placu; nadmieniając, że 
budowa odpowiedniego gmachu teatralnego uzta- 
ną została wogóle za konieczną w Łodzi, idąc 
za przykładem innych nawet o wiele mniejszych 
miast, i że do sporządzenia projektu techniczne- 
go na budowę gmachn, z dokładnem wskazaniem 
rozmiarów koniecznie potrzebnej części 
nie można przystąpić wcześniej, niż po otrzy- 
manin zezwolenia na wydzielenie pod budowę 
wzmiankowanej przestrzeni placu“. 


Nowa powieść Tolstoja. 


mean 


Wielki starzec rosyjski pisze, oprócz swego 
kalendarza, 
żdy dzień rok ; 
ciec Sergiusz“. 
M petersburskie pisma donoszą, powieść ta ; 
; jest już skończona. 
| Ob jej treść, którą powtarzamy tu pokrótce, | 
na podstawie relacyi tych pism. 
Miody oficer gwardyjski, świetny kawaler i 
przedstawiciel wyższego Świata petersburskiego 
pokochał światową pannę i- „oświadczył się o jej 
rękę. Został przyjęty przez nią i jej rodziców. Ale 
po pewnym czasie dowiaduje się, iż jego narze- 
czona jest kochanką jakiegoś bardzo wysokiego 
dygnitarza. 
Wiadomość ta wstrząsa nim do głębi. 

„ „Oficer opuszcza służbę, wstępuje do klaszto- 
ru. Tu doznaje uspokojenia i jako ojciec Sergiusz 
prowadzi życie bardzo surowe, a wreszeie i pu- 
stelnicze, 

Po jakimś czasie sława o jego świętobliwości | 
rozchodzi się na okolice. Przychodzą do niego 
włościanie, głównie kobiety z żałami swemi i bie- 


„awierającego myśli budujące na ka- 
, wielką powieść, zatytułowaną „Ój- 


dami. I podobno te sceny, jak zawsze, gdy chodzi: 


0 lad, udały się "Folstojowi . znakomicie, | 

To jest pierwsza część powieści. ` 

WwW drugiej ` mamy na początku wesoły piknik 
młodzieży miejskiej. Panie i „panowie na „troj- 
kach* wyjeżdżają za miasto i mijająe klasztor, 
; przypominają sobie, że tu żyje świętobliwy czło- 


wiek. Jedna z pań, ladniutka, wesola kokietka, 


( oznajmia, iż nie wierzy w tę świętobliwość zakon- | 
strzeń dla korzystania według zwykłego przezna- 


DE en aan gmach SOA RO 


nika i że gdyby tylko zechciała, zakonnik znalazi- 
W > się—u a_Jel Pp l 


| 


dlatego też łódz- | nuje 


| 
| 


plaeu . 


$ 
| 


— i duch ulega. 


? 


yen Sono) 


propo- 


Towarzysz rezolutnej damy, adwokat, 
e zakład. 

— Zgoda!—woala dama. 
Dama wysiada z kolaski, wałęsa się po le- 
sie trochę, a korzystające z tego, iż poczyna deszcz 
padać, podchodzi do schronienia ojca Sergiusza i 
prosi o możność—przebrania się, ponieważ prag: 
mokta. 

Następuje scena uwodzenia, jaskrawemi ma- 
lowana tonami. 

Dama rozbiera się, bardzo powoli i bardzo— 
umiejętnie. A wyrachowania jej nie są plonnemi, 
bo w ojcu Sergiusza poczynają powstawać i bu- 
rzyć się dawno przygasłe namiętności. A gdy się- 
gają one silniejszego napięcia, zakonnik chwyta 
topór i odrębuje sobie palec. Dama poruszona 
tem mocno, wybucha płaczem i zawstydzona u- 
cieka. 

Sława ojca Sergiusza rośnie ciągle. Dostaje 
się ona i do miasta. Poczynają przyjeżdżać do 
zakonnika kupcy. Jeden z nich przywozi ze sobą 
nierozwiniętą umysiowo córkę, prosząc, aby pu- 
stelnik modlil się za nią. W celi pustelnika zo- 
staje się więc dziewczyna młoda, świeża, dobrze 
zbudowana, nad którą ten dniem i nocą ma od- 
prawiać modiy. | 

_ Ale pierwszej zaraz nocy w zakonailku budzą 
się zmysły. Rozpoczyna się walka krwi z duchem 
Ojciec Sergiusz gwałci dziew- 
czynę. 

Kiedy burza namiętności minęła, pierwsze 
' przebłyski uspokojonego rozsądku stawiają przed 


| myślą nieszczęsnego okropność jego postąpienia. 
Powstaje w duszy jego nowa burza, inny wicher. 


Widzi on cały gmach cnoty swojej, z takimi wy- 


skami i tak długo wznoszony, teraz w gruzach. 


ZAWADA EWA Pi ADO AC OWE Z 0 


| 


Raunęło to w ciągu jednej godziny, „Spogiąda na 
dziewczynę, bezmyślnie siedzącą w jego celi. Gniew 
straszny w nim się podnosi. Iw porywie gniewu. 
tego chwyta topór, którym sobie niedawno odciąt 
palse, i miażdży nim glowę dziewczyny. 

Powieść kończy się następującą scena: Ojciec. 
Sergiusz z pielgrzymim kijem w ręku, z włosami: 
na pastwę wiatru podanemi, idzie wielką drogą, 
ku słońcu, idzie, gdzie oczy go niosą... i 
Zakończenie—więcej aniżeli dztwne. 

Czyżby to miala być ilustracya jeszcze jedna 
e». 2 O się BSM 


a A S 


Warszawa, tala "= mr. 22, 
i Mojxowska 


puisca modela zagraniczne, b wybór: wia stzoj-, 
nych, angielskich i żałobnych. Ceny nizkie, 460 


MAX N ORDA U. 


KRZYŻ PRZY DRO DZE. 


„(Dokońezanie). | 


„Patrz pan, — zaczęła — stara już jestem 
kotleta: 


ze swoich na Świecie. Wszyscy moi- krewni, 


75 lat z okładem; nie mam już nikogo 


| nego wiekn za swego przyjaciela i dobroczyńcę. 


wszystkie przyjaciółki i towarzyszki: młodości po- : 


wymierały; stary ten krzyż był jedynym przed- 


miotem przypominającym mi piękne dni dzieciń- 
stwa. Co mówię «przedmiotem?» Oa mi był przy- 
jacielem, żywą istotą, która mogła i umiała do 
mnie przemawiać. 
obecnie walą. Małem dziecięciem bawiłam się 
w piasku u u stóp krzyża. 
sła i do szkoły chodzić zaczęła, zaleciła mi nie- 


boszczka matka, abym każdego razu, ilekroć prze- 
(krzyż całowała, bo wtedy mnie Bóg | 
dobrotliwy wesprze '1 będę miała szczęście przy 


chodziłam, 


wydawaniu lekeyi w szkole... 


„Wtenczas krzyż jeszcze nie był tak stary 


i niepozorny, jak przed zawaleniem. Obraz Chry= 
stuga błyszczał w świeżych barwach i miał po- 
żłacaną pięknie gloryą około glowy; ludzie wiel- 
ką mu cześć oddawali, 


— Bo wiedz pan, — ciągnęła dalej — żó wte 


dy mieszkali tutaj dokoła: prawie wyłącznie kato-. 


licy, az tych nie byłby żaden przeszedł, nie zdją- 
wszy przynajmniej kapelusza, nie przeżegnawszy 
się. Zawsze był krzyż ozdobiony kwiatami, obra- 


Urodziłam się w domu, który 


| 


zami 


Później, kiedym podro- ' ludzie nazywali mnie ładną. 


| stawaliśmy jeszeze chwilę, 


i 
| 
| 
| 


Sem i wieńcami, 


dziewcząt w domu. Wtedy proeesya przechodzi- 
ła, a my musiałyśmy krzyż ustroić pięknie kwia- 
tami, zielenią i wstążkami. Był to już nasz obo- 
wiązek, a spełniałyśmy go tak ochotnie, 
radością! 

„Uważałam «nasz» krzyż ed zarania dziecin- 


Jeslim, jako mala dziewczynka, bardzo czegoś 
pragnęła, to późno wieczorem, gdy nikogo nie 


"było już na ulicy, wychodziłam za bramę, stawa- 


łam obok krzyża, obejmowałam go ramiony i 
szeptałam po cichu „Drogi Jezu, blagam cię 
mi swą łaskę!” Tak samo, kiedy mnie co SZCzĘ- 
śliwego spotkało, wychodziłam do ko b) dzięko- 


wać Zbawicielówi. 


Tak wyrosłam na dziewczę już dojrzale — 


studenta; przez dwa lata bywał u nas —i później 
ożenił się ze mną — dodała szybko. — Wieczora- 
mi byliśmy zawsze ze sobą, gdy odchodził, od- 
prowadzałam go najpierw do bramy; tam przy- 
a potem aż do rogu 
ulic, gdzie znowu chwila... a chwil tych było ty- 
le! a takie piękne. Gdy mnie przy pożegnaniu 
chciał poezlować, nie pozwalałam na to — wsty- 
dziłam się krzyża. ` 

— Przecież może nie zawsze — przerwałem 
jej z uśmiechem. 


' Mateczka jak gdyby nie dosłyszala mojej 


uwagi, ciągnęła dalej żwawo: 

„Narzeczony mój dostał nareszcie posadę, 
i pobralismy się. W dzień mojego wesela przy- 
jaciólki moje przyozdobiły mi krzyż tak pięknie, 


Z taką . 


, daj. 


Poznałam młodego l 


gospodarz domu zaś 
utrzymywał na nim światło bez przerwy. Boże 
Ciało było najwspanialszem świętem dla nas, 


brali mi dziecko z ręki, 


spało do rana. 


e : Maaa R PCE z 0 RE Fo" ©" TRACED W TRAN WACC" "TORZE MENACE re > 


Miałam po roku. 
syna, cudownie piękne dziecko, włoskisbiond, oko 
niebieskie, ciałko prześliczne; gdym je na rękę 
wzięła i wyszła z niem na ulicę, stawali znajomi, 
całowali je bez końca. 
Rozwijało. się to i rosło znakomieie, zaczynało 
już chodzić i mówić; w tem zachorowało nagie, 
a lekarze nie zostawiali żadnej nadziei. 

„Jednej nocy — oczy staruszki napełniły się 
przy tem wspomnieniu. łzami — czuwałam przy 
łóżeczku dziecięcia. Było ogromnie niespokojne, 
płakało i stękało bez przerwy. Doktór powie- 
dział, że chyba już nie dożyje do rana. Zdawało 
mi się, że serce mi pęknie, że oszaleję. . „Około 
północy uspokoiło się maleństwo i nsnęło. Wte- 
dy opanowali mnie nieprzezwyciężony pociąg do 
krzyża. Mieszkaliśmy niedaleko ztad: kazałam 
sobie brame otworzyć i podążyłam tutaj. Jak, 
dzieckiem będąc, całowałam znak Męki Pańskiej, 
tak i teraz z płaczom objęła krzyż, wołając: 
„Jezu Chryste, ulituj się, niech mi go śmierć nie 
wydziera!” Doznawszy cudownej ulgi,- wróciłam 
do domu. Dziecko zasiałam wciąż jeszcze śpiące; 
Polepszyło mu się i we dwa ty- 
godnie wyzdrowiało. 

„Zatrzymuję pana gadulstwem mojem zbyt 
długo... Los zrządził, żem przeżyła rodziców, 
męża i syna jedynaka, wszystkiech krewnych, 
wszystkich przyjaciół. Jedynym przyjacielem lat 
młodych, który mi jeszcze pozostał, był krzyż na 
rogu: teraz już i jego nie mam”. | 
i 2 głębokiem wzruszeniem pożegnałem sta- 
ruszkę, której wydarto—ostatniego przyjacielaj 


jak na procesyą Bożego Ciała. 


SPR Oz ZAWARTE 
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ul. PIOTRKOWSŁA 71 
Choroby serca i płucy 


przyjmuje analizy piwociny, mo- 
'czu, krwi, wydzielia ropnych itd | 
Od g. 9'/;—101/, 1 044—6. 541r] 


Dr. l. Silberstrom| 


al. BENEDYKTA 7 (róg Promenady). 
Choroby weneryczne 


.zbytecznych włosów z twarzy. 


Przyjmuje od 5—11 i pół rano i od] 
124 | 


4-3 wiecz., od 4—5. 


Dr. Feliks Skusiewicz 


panie 


0 ERP OAZA EO O ea 


i moczopiciowe, | 
„skóry i włosów. Radykalne usuwanie | 


ROZWOJ.: —. Sroda, dnia 13 maja 1908-.e. 


(W wsmazniza 


i zdrowego, 
| brym kłusem, zdatnego do wyja- 
'pzdu i do roboty. 
| od 7 i pół do. 8 rano i od 1 do 
t 1 i pół po poł. „Główna 59, stróż 


X 97 


Elektrotechnik 


l który ukończył technikum nie- 
ś raieckie, 2 semestry politechniki 


charlotenburskie z kilkoletnią pra- 


| ktyką biurową i praktyczną po- 
j siada kilka języków i podwójną 
| buchalieryę poddany tutejszy z do- 


bremi świadectwami i referencya- 


| mi poszukuje posady. Łask. ofer- 
I ty suh. 
| „Rozwojn” 


1824 do administracyi 


820—3—2 


Kupię KONIA 


gniadej maści, z do» 


Zgłaszać się 


828—3—2 


Uczeń prot. Berendia 

udziela lekeyi mazyki 

na mandolisie 
spec. skrzypce, 


‘Choroby skórne i weneryczne | | wskaże. 


Andezeja 13. | 
Przyjmuje od 9—20 rano i odj 
4—8 wiecz. W niadziełe i święta | 
od g. 10—1 po poł. 500—4 | 


Dr. Edward Mittelstnedt 


Moja dotychezas prakty- 
kowana metoda kroju umoż- 
liwia dobranie doskonale dop aso- 
wanej garderoby bez względu na- 
# figurę szczupłą czy taż kóorpulentna.. 


dmm Największy wybór : REJ 
mieszka obecnie MIKOLAJEWSKA M 67 A | Pait letnich ZA | Przejazd 19 m 9 496-15-13 m 
CA a w | Garaiturów marynark. „ . 15— A 
MOPODY WEWNĘIZNE | w o 4 Spodai kamgarnowych , „ 550. | ue ryczeć Pa śr słonio-. 

429 — | Pa PYRA ACO ANR | wej, bandy amerykańskie w naj- 

Qi Kamizeiak mednyeh » s» 250: i eai Sanka i ' 


i Zgłaszać sie: Główna nr. 59, i 
| od 8 do 9 rano i od 1 do 2 p.p. 
| Stróż wskaże. 827—38—2 


D? SPRZEDANIA 


_ 800 ubranek dziecinnych od rb. 4.— również 
400 paltocików 6— 


"n m 


Dr. Jelnieki + qi 
ui. Andrzeja 7. 3 


Choroby skórne, Wonga! 
wyozne i mocroplsiowe. 


Łódż. 
Piotrkowska’ 98. 


Od 8—:i0 r, 5—8 Bo pots wnis- 
dziele i świeta 9—12 1465r. 


Mr. Baryt GOLIE 


Zielony Rynek 6. 
Choroby chirurgiczne. 


Przyjmuje 2:/,—4'/ 1 7—8 po p. i 


91-—r | 


_ Emil Scumechia 
ZEWOZOWY 


D. ON 66 


R. SZAFRANOWSKI i S-ka 


Konstaatynowska M 14, przy teatrze Wielkim Sellina, 


Letnia nizszkanie 


w majątku KOCIOŁKI 


; ; (przez Pabisaice, poczta Wadlew) 


Pension. - 


Wiadomość: Skład apieczny 


FA. | f Filia: Piotrkowska N 143. Telefon M 11 24. | i NE Świderskiego, e 
Dr. H. Szumacher U 7 M SA 0 krytymi meblowym wagonami i 4 ij w 

E wymi wozami, opakowania i przechowanie mablis (BRZEG Ula PRZEJAZD NI IO LARWA) 

cloreby weneryczne | skórne Ekspedycye towarów na kolej. Wynajem karet i powozów REAR o m. MENN 


Hawrot 2. 
Przyjmuje od 8—10} i 
ipo: pot, panie od 5—6. W nie- 
dziele A święta od. 8 r. do 1 pp. 


_63Tr | 


Dr. L. PRYBULSKI | 


'CHOROGBY WLOSOW, SKORNE. WE- } 


NERYCZNE I MOCZOPŁCIOWE. 


‘Przyjmuję 6d godz. 8—1 r. i od 6—8 W., $ 
'panie od 5—6 po pol, w niedziele od 9—1 | 


rano i od 3-—6 po poł. 1426—7— 


Uk. Południowa Ra 2, 


i: na śluby, spacery i majówki Can rzystępne, 
od 6—8 i AEE REAA AS = ead a EK RZE sa — > PEA ARIAT A 


2. PETKO 


Śałasza: 
1) w przyszłym roku szkolnym będzie otwarta Kaka VL 
2) Egzaminy wstępne do wszystkich klas odbywać się 


jbędą w dwu terminach: 20 maja i 1 września. ; 
| 3) Podania i dowody przyjmuje kancelarya szkoły co- 


„kid i 


| Zarząd Pierwszego Polskiego Gimnzzyum Żeńskiego | 


WSKIEJ w toii, Wólzańtka W. 8 


MONAT. 
Pricownia haftów 


i ZNACZENIA BIELIZNY 


D, AEZYRAJEWICŻO WEJ 


Przejazd 12 m. 14, 

w podwórzu, w oficynie II piętro 
przyjmuje wszelkie roboty 
w zakres hafin wchodzące, 
wykonywa takowe staran- 


"'OH13Id-M3-5 JINADJIJO M 


dwa 346) w OFICYNIE 2-gie PIĘTRO. 


| meet Ulica PRZEJAŹD N? 12. pozer 
| DOO ÓW dO O oo 


inaenea WŁ - = 


| para śnidych Z-leśnich 


rószych. wułichów, 


Cena przystąpna. Biiższa wiado- 


| miejscowość piękna, sucha, lesie | mość w Wróblewie, przez Ozorków 


E sta, zdrowotna. Kąpiel Wszelkie | 
A wygody. „Wszystkie produkty na | 
M , miejscu. 


- 8370—8—2 


Z powodu wyjazdu jest za- .. 
raz do wynajęcia 


Skłwdające się z 3 pokojów 
1 kuchni, z doma wejściami. - 
Wiadomość: AA ać m. ac: 
08 35- 


Do odnajęcia od.16 maia 


ładnie nameblowany 
z przeadpokojem oddzieinym (su- 
chy, duży, widny) na l-em pig- 
trze, w contrum miasta — 18rb. 


| a: | nie, na czas oznaczony, po | miesięcznie Wiadomość w adm. 
Dr L. KLAGZKIN | dziennie od g se. 9 — 4 po poł. | _785-4 4 możliwie nizkich cenach. i Bar 6 188 —10—8 
ka kwa. | p pa ą | BRE Przyjmuje sie uczenice. r 
Konstantynowska 11. j a: m; | EW WARE 
8r S03 , 


‘Syphilisy - „SKÓRNE; WONCP:g | 


choroby dróg moozowych. 


'Przyjm. od 8—1 rano i od 5—8 w., |f 


W niedziele i 
TGT 


dla dam od 4—5. 
święta tylko do 1 rano. 


Osiedliłem się w tutejszem mieście jako 
specyalista chorób skórnych, wenerycz- 
nych, płciowych i chorób włosów. Przyj- 
muje codziaanie od 8 do 1 w połudule 
„i od 4 do S po pol, w niedziele od 8-əj 
‘do 1+ej rano i od. ś da 6-ej po południu. 


Dr. Rejt, 


ul. ŚREDNIA M 


Dr. $. KANTO 


ji 


Choroby skórne, weneryczne ji 
i moczopłciowa. Krótka N 4. 


i od 6—9 
1818 


Przyjmuje 6d 8—2 r. 
wiecz., panie od 5—6. 


Choroby weneryczne, 


moczapiciewe i skórne $ 


Dr St. LEWKOWICZ || 


Zachodnia 33 (obok Lombar. ake.) 


Dla panów od 8—i2 i od zo | 


dla dam od 5—6 po poł. W n 
dziele tylko. od 9—3 po poł. 


ce (sp. gorączkowe i zakaj.) 


KONSTANTYKOWSKA, 72. 1415 
Godz. vrzyjęć od 9—10 i 


1491113 | 


8 CY 4 


Kra E 


koroiy wewnę trzne i dziecię. | w ładnej miejscowości, kąpiel na 
į miejscu — pod Łaskiem. 
|mość ul, Spacerowa XM 43 u fry- 
od 5—7 | 


Nauka Języków PB 

nowożytnych | 
4. SKWEROWA 4. | 
Dr. fl G. KUMMER © 


Jednorazowo 
tanie kursy 
w różnych językacia 
rozpoczynają się 42 b. m, 
Rs. 4.50 miesięcznie 


MHiemiecki — Francu- 
ski -- Angielski — Ro- 
syjski — Polski. 


A Konworsacya — Gramatyka 
ERRAITEA E APIE TE SEEE SETER SE EPERE rh 
Stylistyka — Koresponden- 
„AARONA ERNESTO ROC O STY OWEN TACE t 
cya — Literatura 
PPOB n | A) 
Zgłoszenia przyjmują się E 
codziennie = 
Nauczyciele danej 
MAPOOWOŚCI.. 


Dr. fil. G. KUMMER 
Ka KWERDWA 4 ? 


ŚL > 


tatala miaszkodia 


Wiado- 


ZYGTA. 795—3—2 


EZ ENEA 
va z s] 
SĘ z e 


auen RCA Mak a 20 


ETE ESEE ZO ~ 


W >; |. 


do wynajęcia w całości lub też 
, Wiadomość u Szma- 
; ragda, ul. Piotrkowska X 116- 
; RZE a 


częściowo. 


12—%, 


Mikołajewskiej 


793— 


ŻAKOWICE 


przyst Dr Żel, Fabr=Lódx. 
Przy lesie 1 pokój do odnajęcia 
"Zaraz, Składowa 21 m 10 od godz. 


831% 


z POKOJU |, 
"Z KUCHNIĄ 
od 1-go października, 


na ul. Przeiazd do Widzewskie!ł, 


od Dzielnej 


> 


do 


Z © ZERA RYC CZE EC a OO NAZI O ARE 


SALA KONCERTOWA 
Dzielna I8 
Od dnia 8 do 15 maja 1908 roku 


Wspaaiaiy progran. 


UWAGA. Każda dorosła osoba 
może wprowadzić je- 


dno dziecko b 


Ważna dla pp. właścicieli 

LE rządców domów, 
W Redakcyi „Lodz. listka", 
|. 13, na- 
, być można 
M dotyczący spraw 


Dzielna 


e MELDUNKOWYCH i ADRESOWYCH, 


j opatrzony plenarzuszem i wzorami oraz 

wyjaśnieniem ostainiego rozporządzenia 
-p. policmajstra m. Lodzi. Powyższe wy- 
> Jaśnienie «nożna nabyć oddzielnie przy 
okazaniu Podręcznika za 5 kop. 749-3 


różne 


V używane E 


BUDRĘCZNIK a 


Przyjmuję ses 
wMończoci. 
MIKOŁAJEWSKA 59 m. 56 | 


2-gie piętro. 


| iiid 


Krawiec dzmski 
ierwszorzędny 

i Z Watora ay KAT A LI R 
robi okrycia damskie i futra, ko- 
styumy angielskie i suknie ogólne. 
Wykończenie artystyczne, Z ma- 
tarysłu własnego lub powierzo» 
nego. Spacerowa Si 1957 


Nadszedł Świeży trans= 
port kamarków z gór 
- Harcu, pięknie śpiewają- 
cych w dzień i przy 
swietle. i jest do naby- 
cia w Hotelu Rzymskim, 

a% ul Mikola ewska nr 59.. 
Waza 


3 Poszukuje się g 
$ zdolnych i oivowiedzinləyeh A 


Przedstawicieli 


| we wszystkich miastach Kró- H 
| lestwa Polskiego dla znanych% 


| 5 prawdziwych amorykań= ć 


skich 


Ku mo” 


f Pulą się bsz kaotów; budowa | 


apo: 


Z | j RZE he. ii YEN h prosta i trwała, Światło $ 
Ai user [Kd I Trenger |. ECROCINEK. | EE Glowa Audseja, do i wanna I [le ali id. y ea nh r i 


Bonedykta Nè i0 


dwa Wyjazd. 63Ng 


„Kasztelanka”', przy ul. Staszica 


$ je do wynajęcia wysokie, widne, Wygódki ko- 


mrzyjimuje zamówienia W MIEjSCU | rytarzowe, Dzwonki i telefonv do służby, 


116—3—3 


Spacerowej: Pasąż-Merera, Krót- 


ka 


„Rozwoju”e 


Wiadomość w administracyi 
" 704-10-7 


| Wiadomość: Biuro aa To- 


warzysiwa Pożyczkowego. Ulica 


Zachodnia nr. C O 


82931 


| Szałkowska 79 telef. 115 07. Ą 
i ia mka LBA. 


cego rozkładić | 


m 


„podaje do' wiadomości, że. poczynając. odydnia 18 kwietu 


| 6 42 | 36 44 
| Osobo- | Osobo- | Osobo- 
wy wy „wy wy 
AN | LIM | HM |) II! 


8 41 | 843 
| Osobo« | Osobo- | Osobo- | Osobo- 
wy . WY wy wy. 


Osobo- | 
wy. 


8% | odekod. | 


88 | przych. | j odchod. | 


8% |przych.| ) 4 kodekod. | 


go | przych. | ) 
go | odchod. | À |przych. | 7% | ga d ga 
gs | przych. | ( [odchod] 7e | ga | gu 
|= Brwinów |. SE E ! 
gi | odébod. |? -4 xa 749 851 | 310 
9% | przych.| ) > q | ódchod.! | 88 ga 
U ARA Milanówek ( i = 
gas | prżych. ORSA ( | odchod. | g35 954 
SA " 1 Grodzisk ( ; i Pea 
9% | odehod. | j | - © | przych. | 87% |, 2% 
ka 9: | przych | ) śicksd. og | 882 | ga 
OE AE. Jaktorów ` | | a 
99 l odchod. : , | z ( przych. | SB | 871 > F gu 
| jon przych. | | aż. : j ia g | odekod. | | 809 gło 
| | | ) Żyrardów 4 A | 
„| 10% jodchod. | ). (| przych.j 79 „8% 2% 
10% | przych. | ) (| odehod.| 751 gi || 
siej $ St. Radziwiłłów ( | | 
„10% | odóhod. | ) o ( | przych. | (i 


a | 10% | przych. | Skierniewice R odchod. | 78 | 


M 
` 


| Godziny , oznaczone według południka Warszawskiego. 


= `l Godziny przybycia i odejścia potiągów, wydrukowane grubszemi cyframi oznaczają czas od godziny 6-ej wieczorem do-godziny 5-ej mi- 
nüt rano. 2a | | An | 5 ` 
| 2. Wyjaśnienie skróceń: krj.—kuryerski; pśp.—pośpieszny; pczt.—pocztowy; osb.—osobowy; t. osb.—towarowo-osobowy; msz.—wieszany. . 
8. Miejsca numerowane klasy I i Ii do spania (bez pościeli) na oplata dodatkową 75 kop. od osoby znajdują się: a) w komunikacji War- 
szawa—Granica i Sosnowice we wszystkich wagonach w pociągach kuryerskich NN 1, la, 2 i 2a; b) w komunikacyi Warszawa—Aleksandrów we 
wszystkich wagonach w pociągach kuryerskich NX 31 4; c) w osobnym wagonie mieszanym klasy 1 i 2 drogi żelaznej Warszawsko- Wiedeńskiej; 
w pociągach osobowych NX 19/19a i 20a/20 pomiędzy Warszawą i Sosnówicami; d) w osobnym wagonie mieszanym drogi żelaznej Warszawsko-Wie-| 
deńskiej w komunikacyi pomiędzy Warszawą, Aleksandrowem i Ciethocinkiem, w pociągach MX 58/77 i 88/26 od dnia 19 maja (1 czerwca) do dnia 
T (20) września r. b  ..... 0.50 * RZY wo. 8% AE. RE WOERBOROZNEZ e 
z, ` 4. Miejsca numerowane klasy I i Ïf (tylko do siedzenia) znajdują się we wszystkich wagonach tych klas w pociągach następujących: 
a) w komunikacyi. Warszawa—Graniea i Sosnowice w pociągach pośpiesznych MX 5, 5a, 6 i 6a, b) w komunikacji Warszawa—Aleksandrów w pocią-. 
gach pośpiesznych MM 718, o0 ea Eon A e T „ło a w mów, 8 sA | i W 
TA „5, Bilety jednorazowe taryfy podmiejskiej na przestrzeni Warszawa-Skierniewice sprzedawane są tylko na pociągi Ne 41, 43, 44, 4:6, 
49, 50, 51, 52, 55 156, a na przestrzeni Warszawa—Grodzisk także i na pociągi MN 45 i 48. Bilety taryfy podmiejskiej, w razie zatrzymania się 
podróżnego na. stacyach początkowych i pośrednich, tracą swoją wartość. zupełnie. id Pią Re, (57 41 ARA A | Nad AR 
%. Bilety miesięczne taryfy podmiejskiej ważne są na wszystkie pociągi osobowe i osobowo-towarowe, prócz pociągów kargerskich i pośpiee: 
Sznych, a na przestrzeni Sosnowice —Ząbkowice—Granica, także i prócz pociągów pocztowych. „Przejazd za takiemi biletami w pociągach kuryerskich. 
l pospiesznych dożwala sią tylko % warunkiem wykupienia odpowiedniego dodatkowego biletu ża zwiększoną szybkość, w pociągach zaś kuryarskich' 
prócz tego i plackarty, ale tylko pothiędzy stacjami, na których pociągi te zatrzymują się i ó ile w pociągu są miejsca wolne © = | En 
| R T, Pociągi pośpieszne NŁN 7 i 8 mogą być zatrzymywane, w miarę potrzeby, w Krośniewicach na 1 minutę dla wysadzenia lub zabrania 
| 8. W pociągach mieszanych MN: 55, 55a, 56 i 56a, oprócz podróżnych klasy IV przewożeni będą: a) na przestrzeni 'Warszawa—Skiernie-' 
wice podróżni Klasy II i III; b) na przestrzeni. Noworadomsk=-Sosnowice podróżni klasy III. e > o : AE dŚ OR OE 
„9. „Podróżni klasy IV przewożeni będą: a) za frachłami kiasy IW-uj w pociągach osobowe-towarowych M 53 i 54 i mieszanych. 
WM 55/55a i 56/56 w wagonach towarowych krytych z ławkami, lecz tylko w partgath mie mniej, niż osób 30 w komunikacyi miejscowej. i osób «0; 
w komunikacyi bezpośredniej, i b) za biletami pojedyńczemi ki. Y-a) w pociągach osobowostowarowych Ned 69 170 na przestrzeni: Czę 
stochowa-Sosnowiee w wagonach towarowych krytych z ławkami. |. 5 N AE „8 OWI CZ: PIECA VA, 
| 10. Pociągi NM 71, 72, (3, (4, 82, 83, 85 i 86 kursować będą pomiędzy Aleksandrowem 4. Ciochocinkiem  tąiko „w. Gwasie -Od. daia: T: £28),: 
maja do 7 (20) września r. b. ERZE ni a =: 


t 


ska 


EAk] Sk | Je 4k 4 28k |a| aa| 


ak wz waw NOO i Rank 


T Warsząya Brzeska | przych. | " e | a: NE | = | = | 


P Osob. | Osob. $ 00 Słacye — BĘ Osob. | Poczt. | Osob. | Osob. | Osob. 
TAII UMI EN H | INM) i | REE TEH | INIM HI EM ru m) 


m j41 | 


NN A AAA.A.A.AA 6 AA AAAA k 


| a | | i 
i — 890 P joo Warszawa K. Osb. przych. 8% — 339 | 80 | gs — 
padeau O E | Paka 6 be] 2002 

RR | lo K. Tow. PAR | R k 
| m = 928 || przych. g% 1% — qe E = 
= ga | 30 A odchod. | 7s | — 15 | 60 | g = 

| ni Sochaczew | ak: = | ma AE 
zz, e > NE i przych. sz > * — 8“ — 
— | 104 | ga | o g  odchod, | — 18 | qe | — q% = 

je.) Łowicz R. | - j 
— 1031 359 | 5s. ho | f 248] przych. — 11% 1% — 15 — 
nE a gu 6» | [e Ba.» ab. j odchod. | — | we | me | — 66 | — 

erz i A | a= | 
= 1451 5ie | 62 f Kox =D] przy. | — 108 | 168 | — 677 = 
= ję 1» | 5e | 6» = © | odehod. | — | 108 | o | — | sa | — 
| || Łódż. Hoo 

e | 12% 54 6» 1.20] przych. | — | 10% | 1 | — 531 g3 

f 4 A hi i R j IE: 
| 85 | | 61 657 | | odchod. — 10% 119 — | 5% go 

A j PIN u | | | 

| 6 63. 65 | 4| przych. — 02; 117 — 57 gos 
| go 151 7e | qm h 0 | odchod. | — gu | 100 | — 7 | qe 
| mor 26 | m | g Bo. H przy. | = | e) | 8 | 75 
| ae | gs | go | ge | || odehod. | — ge | go | n 2 6” 
| 2% 2 — j 9 OE » aa = r — — — — 
| ba | | 430 — | B IRS Skalmiorzyo | = — — — — — maa 


a _Łącznica Łowicka. 5 | 


| - 3e 802. N 804 
Stacye ŚLĄ e ł Zdawczy Zdawczy 
E E | IMIM IX m 


Łowicz Kaliski odchod. 


| Godziny oznaczone według południka pkn 


. UWAGIL . 


1. Godziny przybycia i odejścia pociągów, wydrukowane grubszemi cyframi, oznaczają €223 aa godziny Z wieczorem do godziny > minut 
59+rano. 


a 2. _ Pociągi NJ Tk i 8k przeznaczone. są dla komnnikaeyi bezpošrodniej pomiędzy Kaliszem, Kijowem, Odesą i Rostowem: 
i w pociągach tych kursować będą: 


-` I) Wagon sypialny klasy I/I Towarzystwa międzynarodowego dia. komanikac bezpośredniej pomiędzy Kaliszom i Odesą przez Warszawę, Brześć, 
Kowel, Zdołbunowo i Kaziatyn. 


11) Wagony mieszane klasy I/M dla kómunikacyi bezpośredniej pomiędzy: a) Kaliszem i Kijowem przez Warszawę, Brześć, Kowel; Zdotbunowo, 
Kaziatyn i Fastów, b) Kaliszem i Bosto wem przez Warszawę, Brześć, Kowel, WENA Kaziatyn, Fastów, RZE Piatichażki, Ekaterynoslaw 
t Sinielnikowo. - | | l 


| ID Wagony klasy I dia komunikacji pomiędzy Kaa i Warszawą Brzesky, | 
8. Na poćiągi NN Tk i 8k nie. beda przyjmowani podróżni na stacji Warszawa-Kaliska-T OWATOWA. 


4. Miejsca numerowane klasy Ii za opłatą dodatkową po 75 kop. od osoby: za przestrzeń Warszawa —Kalisz znajdują sę we CH ze: 
nach klasy I 1 H w pociągach MN Tk i Sk. Pag 


| 5. Podróżni klasy IV przewożeni. będą w pociągach X 5k i 6k w wiek kaj towarowych, z ławka, lecz mo W partyach nie mniej, 
dż osób 50 w. komunikacji miejscowej i osób 40 w komanikacyi bezpośredniej, z 


"Redaktor odpowiedzialny St. Łapiński, | W tloczni Rozwoju“, Przejazd M 8. aaa Wydawca Bi Czajowsłi: 


o 


